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ROK SZEŚĆDZIESIĄTY DZIEWIĄTY.

h ’ kt' a 8‘^ 1 Jacntem sultanskim „Izze- 
Płyn91i baszowie tureccy, jako

11 B’etoierbC C 8U^taua> straż honorowa, tudzież po- 
Vttr|i8a i 'rZ; ^adovitz. Cesarz wezwał Saida, 

| nenia na pokład „Hohenzollerna” i 
°d nło i V8C.Z odwiedzin kraju, o którym ma-

Wychodzi w dni powszednie wieczorem, w niedziele i święta rano, a nadto wychodzą 
stale w dni powszednie, z wyjątkiem dni poświątecznych, dodatki poranne.

z powozu. Krótki cercie poprzedzili obiad. Stoły usta­
wiono w dwóch przytykających do siebie salach. 
Przy głównym stole zasiadł w sjimym środku na 
miejscu honorowem padyszach, po prawicy jego 
cesarzowa, po lewicy cesarz. Tu także siedzieli: ks. 
Henryk pruski, ks. Fryderyk Wilhelm meklembur- 
ski, hr. Herbert Bismark, poseł 1’tadowitz, ambasa­
dorowie z damami i świty. 'Cesarz przywdział 
szkarłatny mundur Gardes du co rps, na którym za­
wiesił order Imtiaz.

Obiad składał się z dwunastu, dań. W sali głó­
wnej jedzono na zlocie, w bocznej na srebrze. 
Olśniewający bogactwem serves przykuł do siebie 
oczy cesarstwa niemieckich. Q godzinie 9-ej wie­
czorem powstano od stołu, u«.stąpił znowu cercie. 
Teraz rozgorzała czarująca ilu minacja parków i pa­
łaców sułtańskich, zakończona pysznym fajerwer­
kiem. O godzinie 10-ej cesarstwo pożegnali sułta­
na, który odprowadził ich znów do powozu.

W niedzielę o godz. 11-ej zrana cesarstwo zwie­
dzili kościół protestancki i p omodlili się tutaj z o- 
kazji 350-ej rocznicy zaprowadzenia reformacji 
w Brandenburgji; o godz. 12j spożyto śniadanie 
w poselstwie niemieckiem, następnie oglądano cuda 
orjentalne pałacu Dołmabagcze, skarbiec sultański 
i stary seraj; wieczorem odbył się obiad u cesarza, 
w którym uczestniczyli baszowie: Said, Edhem i 
Musurus. Zdaje się, że w niedzielę, poświęconą 
głównie zwiedzaniu miasta, jego pamiątek i fanta­
zji, cesarstwo nie oglądali oblicza sułtana. Dotąd 
sięgają opisy uroczystości stambulskich.

Z powodu przyjazdu cesarza Wilhelma do Kon­
stantynopola, urzędowy organ turecki, Tarik, pi- 
sze: „Od czasów panowania Fryderyka Wiel­
kiego znajdowaliśmy zawsze u Niemiec przyjaźń 
i pomoc. Należy się przeto cesarzowi Wilhel­
mowi gorące przyjęcie, jako monarsze .jednego 
z najbliżej z nami zaprzyjaźnionych mocarstw. 
Spotkanie się monarchy jednego z najbardziej roz­
winiętych państw z padyszachem, który tak wiele 
uczynił dla postępu państwa ottomańskiego, powin­
no być dobrą wróżbą zarówno dla Wschodu, jak Za­
chodu. Cesarz niemiecki przekona się o postępach 
militarnych Turcji, osiągniętych wyłącznie przez 
wytrwałe starania sułtana. Polityczne następstwa, 
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które ciągną ciekawych. Wielkie figury woskowe 
naturalnej wielkości porozstawiano obficie w tej 
części wystawy. Tłum bezmyślny gromadzi się 
przed manekinami, śmiejąc się, popychając, dow­
cipkując. Często przejścia są zatamowane... Lecz 
jakiejkolwiek uważnej chęci zastanowienia się nad 
rozłożonemi lub rozwieszonemi przedmiotami nie 
dostrzegłam w tym tłumie.

Szczególniej kobiety są pod tym względem nie­
zrównane. Obserwuję baczuie francuzki. Widzę ze 
smutnem zdziwieniem, że umysł ich jest w stanie 
zupełnego niemowlęctwa. W mężczyznach jest 
o wiele więcej inteligencji i zmysłu obserwacyjne­
go; kobiety, jak stado gęsi, okrążają wystawę, gę­
gając i plotąc niestworzone rzeczy. Tam, gdzie ro­
botnik lub mieszczanin stanie zdziwiony i rozpatru­
je pilnie jakieś dzieło sztuki lub przemysłu, żona 
jego lub kobieta mu towarzysząca nudzi się, wynaj­
duje trywialne strony, sypie konceptami i wreszcie 
odciąga mężczyznę od balustrady.

Smutne to jest, ale tak jest w istocie.
Proszę więc sobie wyobrazić w tłumie takich bez­

myślnych istot mnie, usiłującą robić notatki i chcą­
cą skupić całą uwagę, mnie, popychaną, potrącaną, 
gniecioną na wszystkie strony. Często notatka wy­
padała mi z ręki lub zmuszona byłam przerwać pi­
sanie dla głupiego szczebiotu, rozlegającego się do­
koła.

Wierzcie mi, los korespondenta nie jest godzien 
zadrości i... chciałam już broń złożyć, gdyby nie 
chęć podzielenia się z wami wrażeniem, jakie od­
niosłam z wystawy pracy ludzkiej.

Zaczęłam od rzeźby i postanowiłam obejść doko­

ła całą sekcję, pozostawiając sobie na ostatek oka­
zy, porozstawiane w środku.

Oddział rzeźby przedstawia się jako nagromadze­
nie okazów od niedołężnych prób w tym kierunku 
poczętych, aż do dzisiejszych czasów. Na stolach 
porozstawiano w nieszczególnym porządku rozmai­
te płaskorzeźby, biusty, odlewy, modele, posągi. 
Modele grupy Carpeau „Za Charite zajmują ho­
norowe miejsce. Widzimy, jak z poczwarki wyklu­
wa się motyl. Obok, cały szereg odcisków z wosku. 
Kloszem szklanym nakryty stoi świeży biust z gli­
ny. Prześliczny biust kobiety, jako próbki marmu­
rów, jest tak oblężony, że z trudńością docisnąć się 
doń można. Różowy marmur, stanowiący draperję 
płaszcza, pochodzi z Konstancji; żółty, z którego 
zrobiono suknię — z Sienny, a alabaster głowy ze 
Wschodu. Rzeźba, malarstwo — to dwie siostry 
bliźnie. A więc: naprzeciw oddziału rzeźby znaj­
duje się oddział malarstwa.

Dokoła porozwieszano obrazy; w witrynie stoją­
cej pośrodku znajdujemy minjatury dziwnie naiwne 
na welinie, przypisywane Memlingowi z XV-go w. 
Na postumentach osadzono szkła malowane z XVl-go 
wieku i pochodzące ze Szwajcarji. W drugiej wi- 
trynce emalje relikwjarzy bawią oko i zajmuja 
wspaniałe fryzy dekorowane arabeskami, podzna- 
czone również XVI-ym w. Straszną w wyrazie i 
prawdziwie przejmującą jest „Głowa skazańca”, 
akwarela chińska z r. 1810-go. Obok, jak motyl 
stubarwny, rozkłada się wachlarz Louis XV i przy­
słania do połowy bladą i jakby spłukaną miujaturę 
perską z XVI-go w.

Lecz, bezwarunkowo najciekawszym okazem jest 
tu obraz, znaleziony w r. 1818-ym, w ruinach Cella

OGŁOSZ E N I A.
Reklamy: za jeden wiem 

garmontowy alb< > jego miejsce 
pierwszy raz 25 i top., każdy na­
stępny raz kop. 20.

Nekrologia: za jeden wiersz 
15 kop.

Zwyczajne ogłoszenia: za 
jeden wiersz pe tytowy albo jego 
miejsce, pierw szy raz 10 kop., 
każdy następny r raz 8 kop.

Małe ogłosi lenia za jeden wy­
raz po 2 kop. każdy raz.

Nadesłanij: za jeden wiers; 
garmontowy i s. 1.

Ogłoszenia do Kurjera przyj 
muje także Biuro Rajchmana I 
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zaroiło się wnet w zatoce, opasując dumnego | 
„Kaisera” i eleganckiego „Hohenzollerna”. Słońce i 
przedarło w tej chwili grubą oponę mgły, zasłania­
jącej od rana widnokrąg. Cesarz wysiadł z „Kai­
sera” i popłynął barką do „Hohenzollerna”, aby za­
brać cesarzową. W chwili, gdy cesarzowa wsiadła 
do barki, wywieszono turecką flagę i „Kaiser” dał 
nawzajem 33 wystrzałów.

Sultan, otoczony wspaniałym dworem, zstąpił ze 
sali tronowej pałacu Dołmabagcze na schody, wio­
dące do Bosforu. Gwardje sułtańskie tworzyły szpa­
ler od sali tronowej aż do miejsca wylądowania. 
Padyszach, ubrany w „wielki mundur”, zawiesił na 
piersiach „Czarnego orła”. Gdy cesarstwo wyszli 
na ląd, muzyka zagrała hymn pruski, obydwaj mo­
narchowie uściskali sobie kilkakrotnie dłonie, do 
pocałunków nie przyszło, bo sułtan nie całuje się 
z żadnym giaurem, obydwaj więc poprzestali na 
wyrażeniu wielkiej radości ze spotkania. Sułtan 
podał ramię cesarzowej i poprowadził ją do sali 
tronowej; za nimi szedł cesarz z ks. Henrykiem. 
W sali nastąpiło przedstawienie świt i dygnitarzy; 
sułtan bardzo łaskawie wypytywał się hr. Herber­
ta Bismarka o zdrowie kanclerza. Żtąd dopiero 
udali się wszyscy w karocach dworskich do czarują­
cego Ildiz kiosku. W pierwszym powozie*siedział 
sułtan z cesarzową i b. wielkim wezyrem Saidem 
baszą; w drugim cesarz Wilhelm, ks. Henryk i te­
raźniejszy wielki wezyr Kiamil basza; w piątym 
z rzędu powozie jechał hr. Herbert Bismark, v. Ra- 
dowitz i Ali Nizami basza. Otwierali orszak czte­
rej adjutauci jeneralni na czele oddziału jazdy; 
wojska stały szpalerem, z po za którego wzdymała 
się fala głów ludzkich.

Po przybycia do Ildiz kiosku nastąpiła defilada 
wojsk, której monarchowie przypatrywali się z u- 
myślnie na ten cel wzniesionego w stylu Szehereza- 
dy pawilonu. Przez godzinę i kwadrans cesarz Wil­
helm upajał się widokiem wojska, który mimo Par- 
tenonu pozostanie dlań zawsze najmilszym wido­
kiem. Po południu cesarstwo zwiedzili meczet zofij- 
ski, Sulejmana i Bajazyda. Wieczorem w Ildiz kio­
sku odbył się obiad dworski na 120 nakryć. Sułtan 
przyjął cesarstwa u schodów, dopomógłszy wpierw 
cesarzowej Auguście Wiktorji do wydobycia się 
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jakie spotkr .nie się obu monarchów wywołać musi, 
wzmocnią i. 1 tnięjące pomiędzy państwami związki 
przyjaźni i przyczynią się do utrzymania powszech­
nego pokoju, skoro jest rzeczą pewną, że Niemcy 
ożywione są miłością pokoju, a z drugiej strony za­
chowywana przez Turcję postawa neutralna dąży 
do tego, aby z wszystkiemi mocarstwami utrzymać 
jaknajlepszc d.tosunki w interesie .powszechnego 
pokoju.” Br. Z-

Przeciw opieszałym Iłużnilom.
Każda instytuseja finansowa z biegiem czasu stara 

się zaprowadzać w manipulacjach zmiany, jakie się 
okażą konieczne przez nabyte doświadczenie.

W podobnem ;t>oiożeniu znajdują się obecnie kasy 
pożyczkowe d.a PźemieślnłkóW i robotników, istnie­
jące pod egidą warszawskiego Towarzystwa dobro­
czynności.

Egzekwowanie bowiem zalegających należności, 
jakkolwiek dotych czas energicznie było przez obroń­
ców kas prowadzone, nie wydawało pomyślnych re­
zultatów.

Obecnie zarząd Ir. as zamierza przekształcić mani­
pulację obrończą. W tym celu opracowana została 
oddzielna instrukcja dla obrońców, która jest obe­
cnie rozpatrywana p rzez zarząd przy współudziale 
zarządzających kasa.mi, buchalterów i samych o- 
brońców.

W zasadzie manipulacja projektowana opierdć 
się będzie na następuj ącycii warunkach: Jeżeli dłu­
żnik zalegnie w opłacie trzech rat miesięcznych, 
otrzyma zawiadomienie od kasy z przynagleniem 
o uregulowanie zaległości. Jeżeli tego nie uczyni, 
wówczas zarząd kasy przęśle sprawę właściwemu 
obrońcy. Ten ostatni w imieniu kas jeszcze raz za- 
wezwie do siebie tak dłużnika, jako też i poręczy­
cieli i porozumie się co do spłat. Jeżeli strony inte­
resowane zgodzą się na jednorazowe zapłacenie ca­
łego długu, wówczas bieg sprawy zostanie wstrzy- 
many, w razie zaś, jeżeli dłużnik lub poręczyciele 
wyrażą chęć uiszczania .się ratami, obrońca z odpo- 
wiedniem zawiadomieniem odeśle ich do kasy, bez 
względu jednak na to sprawę w sądzie przeprowa­
dzi i uzyska wyrok egzekucyjny, który w zamian 
rewersu za pokwitowaniem doręczy kasie.

Zarząd kasy obowiązany będzie baczyć, czy stro­
ny interesowane dopełniają zawartej z obrońcą 
umowy, w razie przeciwnym, bezzwłocznie posiada­
ny wyrok przesłany zostanie komornikowi dla osta­
tecznej egzekucji.

Na razie manipulacja ta mniej wtajemniczonym 
wyda wać się będzie zbyt surową, inaczej rzecz cała 
się przedstawi, gdy weźmiemy pod uwagę, iż więk­
szość zaległości w kasach pochodzi z niedbalstwa 
dłużników, którzy przez dobrowolne z nimi układy 
ze spłatą się ociągają.

Energiczne w calem tego słowa znaczeniu egze­
kwowanie należności spowoduje zwiększenie się 
funduszów. Dzisiaj bowiem niejednokrotnie się zda- 
c -. v ■TT-g.-T i. Ili <W.MWŁM Will I Till I III 11 ■BgMOBMWMMMMMMBMMMMi

świątyni Serapysa. Przedstawia on Kleopatrę, za­
dającą sobie śmierć przez przyłożenie do piersi wę­
ża (Le ŻWya) afrykańskiego. Wyraz twarzy Kleo­
patry jest wspaniały, koloryt prawie świeży; wpra­
wia po prostu w zdumienie. Jest to malowanie 
greckie d I’encaustique (wosk w ogniu). Obraz ten 
przypisują Tbimomakosowi z Byzancjum, na 28 lat 
przed Chr. Obok Kleopatry blada i smutna twarz 
Chrystusa występuje z ciemnych ramek. To — 
Pieta. Dalej pejzaże historyczne Collamtesa i wy­
lizane portrety Tourniera...

I tyle ich! tyle tych dzieł mistrzów, zebranych 
w tej ciasnej przestrzeni, że notować je tu niepo­
dobna. Ani miejsce, ani czas po temu. Z żalem 
uciekam do zaciemnionego zupełnie oddziału. Tu 
rozłożono zbroje, a w witrynach zamknięto herby 
używane przy zbrojach książąt japońskich. Pusto 
tu zupełnie; jakaś pani pochyla się tylko nad szafką 
przejściową i przypatruje się pilnie insygnjom woj- i 
skowym meksykańskim. Ja zaś notuję sobie śmie- | 
szne ornamenta do nosów, dziwiąc się, że paryżan- 
ki, które nie Wahają się przyczepiać sobie obecnie 
olbrzymiej wielkości Czuby z rudych włosów, nie 
naśladują mieszkańców Meksyku i nie przekłuwają 
sobie nosów na wzór dzikich ludzi.

Mijani pracownię instrumentów dętych i znajduje 
się w oddziałku, w którego głębi błyszczy statuetka 
jakiegoś mężczyzny.

Podchodzę bliżej i przekonywam się, że to Gut­
tenberg duma nad prasą niezmiernie prymitywną | 
i bardzo, bardzo starą. Obok niego stoi statua Se- 
iieleldera, wynalazcy litogratji. Kilka pras litogra­
ficznych bardzo staryfih i również dawua prasa do 
oprawiania książek zajmąją środek oddziału.

Jo czarno maszyny wyglądają jakoś smutno i

Nr. 30«

Drugie z tych nazwisk brzmi znajomo—nieprawdaż? 
Bo też to głośny bohater skandalicznego procesu, egzal­
towany cźy też szalony literat i morderca, którego ubie­
głej zimy sądził areopag paryski, ku Wielkiej sensacji 
wszystkich histeryczek.

Galerje trybunału uginały się wówczas pod ciężareni 
natłoczonych spektatorek, które z Chambige’a zbrodnia­
rza zrobiły wnet Chambige’a bohatera i męczennika.

Otóż ha usprawiedliwienie dńmulek, żądnych pikan­
tnej ettiocji i rozmiłowanych w „ideałach” pieprznych— 
zaznaczyć wypada, iż nawet mężczyźni i to inteligentni, 
nienastrojeili nawet podług kamertonu Figara^ robili 
z Chambige’a bohatera i męczennika.

Jeno z maleńką różnicą. Mianowicie, zamiast niego, 
wzięto niejakiegoś Jean’a Bise’a, który jest sobowtórem 
tamtego, zaś bohaterem nie dnia, lecz romansu, a mę­
czennikiem nie niesprawiedliwości publicznej, lecz—cho­
roby wieku.

Słowem, zdarzył się jeden z Sensacyjnych również ale 
rzadkich wypadków, iż podsądnego z przed kratek sądo­
wych przeniesiono na karty powieści.

Wypada wszakże dodać, żo autor jej, Jean Honcey, 
uczynił to z celem najpoważniejszym w święcie. Pojmu­
je on, że Chambige to nie wyjątek, lecz raczej typ, stwo­
rzony przez dzisiejszą newrozę, która lubuje się w pod­
stawianiu na miejscu ideału jakiegoś zera, albo też 
w najlepszym razie własnej ambicji, dzikiej i wygórowa­
nej aż do.,, delirium.

Francja dzisiejsza przeżywa pewnego rodzaju nihilizm 
obyczajowy, który znalazł swój niebezpieczny wyraz w 11- 
teraturze, gdzie przybrał miaho—dekadentyzmu,

Jean Bise to właśnie ofiara tego unicestwienia zapału, 
porywu, idealizmu, to ofiara bezdennej analizy, nie cofa­
jącej się przed żadną świętością. Posiada on już z na­
tury mało serca i ciepłych nczuć. Wyrostkiem 14-letnim, 
nie mając jeszcze nawet pod nosem młodzieńczego me­
szku, już patrzy na wszystko z rozkładającym krytycy­
zmem, sądzi np, swoich rodziców, wytyka ich błędy, 
przyczem sam celuje najwyszukańszem samolubstwem. 
Dorósłszy nieco, używa w całej pełni rozkoszy, jakich 
dostarcza Quartier latin-, pożąda wciąż jakichś silnych, 
niezwykłych wrażeń, stępiony umysłowo, jak nie przy­
mierzając... Nero.

Zdaje mu się, że kocha sztukę, ale on ją tylko uważa 
za arystokratyczną zabawkę; raz po raz popisuje się wy- 1 
mową, łakomy oklasków knajpowego audytorjum. Roz­
pala sobie wyobraźnię marzeniami o wielkiej sławie, któ- 
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rza, że proszący muszą wyczekiwać kolei, gdyż 
wpływy ulegają pewnej fluktuacji, raz w mniej'szej, 
to znów w większej ilości składane bywają.

Nadto z czasem suma udzielanej pożyczki może 
być podwyższoną do rs. 52, obecnie tylko 36 rs.

Zarząd kas żywi nadzieję, że przez tę nową ma­
nipulację osiągnie pomyślne rezultaty, które po­
zwolą rozszerzyć działalność sympatycznej, z ofiar 
publicznych powstałej instytucji,

M. V.

Od Redakcji.
— W bieżącym tygodniu 

rtamy druk większych rosuiid 
wieści Iffiarji bodzie wicz

opuszczono. Może dlatego, że naprzeciw nowocze­
sne laboratorjum chemiczne błyszczy się i śmieje 
w promieniach słonecznych.

Chcę wejść—lecz gruby sznur zamyka wstęp dla 
obcych.

Koło mnie kręci się mały żołnierzyk w czerwo­
nych pantaljonach. I on radby wejść do laborato­
rjum, choć prawdziwie, nie wiem dlaczego.

Jakiś jegomość w aksamitnej krymce siedzi za 
stołem w głębi, spostrzegłszy mnie wstaje, i odcze­
pia sznur z pośpiechem.

— Entrez ma belle dame! — zaprasza z całą ga-, 
lanterją.

Dziękuję mu i wchodzę — lecz żołnierzyk pcha 
się także. Jegomość w krymce nie doźwala mu 
wejść. Prawdziwa rozpacz maluje się aa twarzy 
wojaka. Widocznie chemja zajmuje go bardzo. 
Wreszcie jegomość w kromce podnosi znów sznur 
i piou-piou rozpoczyna z nim żwawą rozmowę dość 
rozsądną.

Ja tymczasem krążę dokoła stołów, przypomina­
jąc sobie moje pensjonarskie wykłady i doświad­
czenia. Notuję przyrządy do clllortl, stół do wy­
dmuchiwania szkła, aparat Bertoleta do oZOnu, wol- 
tametr Hoffmana. Chcę wychodzić, lecz ów pan 
ubrany w krymkę prosi mnie, ażebym zrobiła 
wzmiankę o pompach Alverguiat i wagach do anali­
zy. Robię Co żąda i w zamian proszę ó wskazanie 
laboratorjum Lavoisier’a, które ma być odtworzone 
z zupełną ścisłością. Otrzymuję wskazówki potrze­
bne, kłaniam się pięknie grzecznemu wystawcy i 
idę na dalszą Wędrówkę — gdy mały żołnierzyk 
przyczepia się do mnie mówiąc:

— J’y vas aussit
Zdziwiona nie żartem pytami

rą pojmuje właściwie tylko jako zadowolenie Pf?z 
roi o wielkiej fortunie i Jesscue większej rozpuści®- 
postępowanie z jednej strony, a jego myśli i ucz 
z drugiej: to dwa hałaśliwe sabbaty. . Djj, 

Autor doskonale chorobę tę maluje; widać na & 
jak się ten pijany szał wzmaga i jak rośnie wraZ 
rozstrój organizmu 1 władz umysłowych. .

Ale gdzież zbrodnia? Otóż i ona. Jean Bis® 
u pani Demay, mężatki, przyjaciółki jego rodzi®0"^ 
remi zostaje ona w ciągłej korespondencji. d<r
z fiią awańtufki miłosnej i jest pewien, że ni®® ,°ajnj(j 
pnie celu. Pani Demay jednakże jest mtt e#ro- 
w świecie życzliwą i, zgadując niebezpieczeństw® 
zy, myśli, jakby zaradzić złemu i układa nawet z 
swoim plany ożenienia młodzieńca. -9 ni®

Złudzenie Jeana Bise’a trwa długo, póki zeps® 
doszło kulminacyjnego punktu. Wtedy to 
iż podsłuchał on mimowoli rozmowy, jaką wio® a.. 
jaciółka jego z mężem, a w której skarżyła się, .e!t 
wewnętrzny pupila, a jak ten mniemał, kocha®. > 
bez nadziei, żc nie można już myśleć o połącZ® 
z kobietą, boby ją unieszczęśliwił. zasda

Tableau! Proszę sobie teraz wyobrazić, c® ^^1 
w duszy półszaleńca, chorobliwie rozkochanego, 
łechtanego w swej dumie pozorami łatwego z«Je 
rozłakomionego na dary Amora, gdy taki grom 
w rozgorączkowaną jego głowę i odsłonił mu 
jąCą rzeczywistość, rzeczywistość sromotnej— llu^-

Plan zbrodni w oka mgnieniu prawie dojrzą 
mózgownicy—i został też spełniony. Pani De®w 
Lutowała życiem newrozę szaleńca.

Tak sobie tedy odtwarza Honcey dzieje sireg gl,j 
t j. Chambige’a. Słusznie czy niesłusznie, 
lizuje chorobę i jej postępy subtelnie i bardzo 
tnie i nienajgorzej wyświetla, czem jest w zy® 
w literaturze zwie się dekadentyzmem. . ,-edna*

Krytyka francuska, chwaląc pisarza, ganl 8 bo^' 
za jeden pomysł śmiały i rzadko praktykowany ^3 
terem utworu uczynił osobistość autentyczny ZJ.^e 
persona i... źyjącą jeszcze w pamięci skand® u W 
wet nie ukrył należycie jej nazwiska. Spos^rZ^aDibi?9 
wiem pewnie, czytelniku, że Jean Bis® 1 >ry, 
brzmieniem zaledwie się różnią.. .....................

WIADOMOŚCI BIEŻĄCE-
-------“ Do departamentu handlu i przemy’1.0 kil*®1", 

no pomiędzy innemi prośby o udziel®11.1? ..iePs^°rt 
tnieb przywilejów na rozmaite wynalazki1 — pi® 
nia, a mianowicie: na hermetyczny n8 ,naS&yuZ 
kuchenny, pokojowy itp.; na ulepszenie %i d« 
hydraulicznej; na maszynę do wyrobu jnn/^ 
podków; na aparat do oczyszczania 
płynów; na lainpę naftową do oświetla0]^

— Mais oil done, mon bon ami? , .ni(flh
— Voir Lavoisier!—odpowiada pi®ttE jo 

odważnie przy moim boku. . 0 ' ad
Maszerujemy więc oboje, wstępują0 P gtodj® “ed 

oddziału obserwacyjnego. Przegląd311’ pr 
powierzchnią słoneczną i zastanaw>a . .zyk ,pr 
Sextantem Langlois z r. 1750-go; zo cZeH> 
czasem ogląda globusy Corouellcgo, juUzyc2, 
ponuje mi obejrzenie instrumentów jest j, 
porozstawianych w środku oddzia 
dzo śmieszny ze swą plaska, brzydką J ,0.
rej przebija się jednak inteligencja. .< p0 i®1 J 
pozostawia wiele do życzenia, a. PrZ jzę, i0 
sowaniu się okazami naukowenii wlt)Uj[ćjar*IIi1Z£!ia‘ 
jego jest dość rozwinięty. Jest to oso [0 
cuskiei i jako taki obudzą wejninic n na

Bardzo uważnie ogląda Poust?^icIiuego sz­
arfy, złocące się cale w pelui dJrtoą.go, 1110 
Wskazuje mi klawicymbalek z r. 1 " .1-e®9^

— Tudieu! cest vleillot! -„nowi ^lcrf®f/ 
Ja zaś przyglądam się fbrtep1 ,0^an0?’ fjf' 

z r. 1770-go i długiemu zielono PP ' y Da'-^gS- 
tepianowfHeussa’z r. 1^5-go. 1
tepian z Cortony (r. 1078) P?011,. odcrw®ró 
Są to po prostu cacka, od Wmożna. Lecz fortcpiauik, wykon0 zaj> jLt 
(r. 1728), jest bezwarunkowo naj ’- j c« J 
Nazwauoby go w Warszawie... ® 
japońszczyzną przystrojony. . mOgę. .riS jU0*

1’atrzę, patrzę i Uapall^«ń^rvWa
Z tej niemej kontemplacji wy j 

go par force towarzysza. , , *
- OW/ et Lavoi^r.
Bada nicrada idę szukać La

(JJ. n<)
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oią i -7 -;------ —.... .......... ...
»a &iaszv*eWUn’a’ na maszynQ do zwijania cygar; 
^araeh [ wycinania wierzchniego liścia w cy- 

na ulepszony niaterjał do opa- 
^ymies^i16^’ na aParat d° czyszczenia wody od 
jląd (]0 Zc* chemicznych i mechanicznych; na przy- 

n nawlekauia nici na igły i robienia węzeł- 
?^inaaa doskonalenia warsztatów przędzalnych; , 
'ziain^ 'g* do czyszczenia ryżu, jęczmienia, grochu 
MutówZ-i °Weg°’ na nowe mechaniczne kopyto 
^’Sklad * kan*aszy; na nowy sposób wyrobu inate- 
tytn 0(i Wej się z połączenia waty z gazą i in- 
4lap ojiwrednim materjałem; na udoskonalenie 

7*orz^Z’aty kolejowe straży celnej, o których 
■ '’skaz*'11 | ,()n°siliśmy przed ty godniem, otrzyma 
Sch k°T • c? d° sprawdzania towarów przewo- 
1°Winn ° elan’k Importowane z zagranicy towary 

P°s*adać banderolę, plomby oraz stemple, 
rafinat w do rodzaju. Banderolą oblepia się cukier 
lat»ukacli °Wa< wyroby tytuniowe we wszelkich i 

’ Uapoje wyskokowe, oprócz transporto- 
**‘>Uiby sf . zkach i wina musujące w butelkach, 
tl^cści WlerdZają pochodzenie i załatwienie for- 
SI** przy przewozie herbaty, igieł, 
r Uln-Z ' kiego rodzaju, papieru, obić papiero-
i ’’bici, aiU S°toivych, wyrobów ze skóry, fezów 
w 8znUrk’ k?l’e,n8zy ‘ czapek, zegarków i korali 
pją Sj„ Metale szlachetne na komorach stem- 
rfy towary kolonialne, korzenie, farby, wy- 
J? *ediuUe °’az Pr°dalłta spożywcze sprawdzają 
K^ku * 5 kwitów celnych. Rzeczy domowego j 
p®Ikie ^ . ’ Jęczmień, owies, len, kość, wełna i 
.^Ze st^.dukta pochodzenia krajowego, wysy- 
’!c2nej acj* kolei tutejszych w przestrzeni pogra- 
M r^kąn ’Un^ sprawdzane za pomocą dotyka­
niu ot(. ’» albo żelaznym drutem, przyczem straż 
8?eby(f^^aia polecenie nie zatrzymywać bez po-
'ity, aQsportów, aby nie powodować handlującym 

v^ini,^Zba P°l'cyjna, a głównie starsi dozorcy po- 
Ij'^zkau ^y^ali polecenie dopilnować, aby niestali 
tz'0"* • ai'szawy, podlegający w tym roku po-
c^ojci W°jska> wobec zbliżającego się terminu 
v’eszka^0boro'vycb udali się do miejsc stałego 

tyy-Ula» celem odbycia powinności wojsko- 
h"*’któr t<5k P°d tym względem stanowią popi- 

uaają odroczenia z powodu pobierane- 
ej w gimnazjach lub uniwersytecie

”!ycźyn Ol^tn wydano świadectwa odraczające 
s s załatwiania spraw majątkowych.

wzmagających się ostatniemi cza- 
(^“ych i ] wyprzedaży towarów w sklepach bla- 
V '’Znów' autoryjuych mają być wydane, a ra- 

penie *°Ue dawniej obowiązujące przepisy, iż 
V^ezy ;V/Przedaży po cenach niżej kosztu mo- 

y ylko towarów wysortowanych lub też 
j8* £' ore istotnie mają być zamknięte. 
ieh.’,1'Z((K f^U 'zb^ obrachunkowej wydelegowano 
kl R .wdo rewizji kancelaryj tutejszych re- 

f°zPocz i^euci czynności swoje od kilku dni 

ty^rWkiedonosi, że dyrektor szkoły sztygarów, 
KeomefV/ *adać będzie w tej szkole arytrae- 

keto^ęzyk * ,rysunki; inżenier górniczy Jego- 
ili hSb»rskira88k’’ wychowaniec zaś uniwersytetu 
hdp^zie p ^0’. krokowski—język polski. Tenosta- 
<W aadZor°ez. kego bibljotekarzem i sekretarzem 

5o,Vo rs szkoły, za co pobierać będzie do- 
p rocznie.
1ą(|.^0ehow8t|?ruent górniczy zawiadomił, że inż. 
1ll6Z°reZej p Wybrany na zastępcę członka rady 
^ta?Cy do B. ty sztygarów w Dąbrowie, jako nie
ii G *>rzezbl°Ua Przemysłowców górniczych, nie

J ®°dnościID18tla ddbr Paóstwa zatwierdzony 
tyX^eZt»rai ,v ~---------------
^i'. V^’szet • a 1 magistratu odbyły się wybo- 
Hok pkszoy° 1 Podstarszego w zgromadzeniu cie- 

St jl głosów wybrani zostali; na starsze- 
^Pulkow a na podstarszego p. Wlady- 
Wyą, __

'stn^ośniu^^^raficzny Cesarskiego towarzy- 
żv8r.afJi w 17 lJau!i Przyrodniczych, antropologji 

sliYc‘a ludu • | wio zamianował znanego bada­
nu i Polski” ' Zo‘eracza jego pieśni, autora dzieia 

“0,lorowyIJ’ Oskara Kolberga, swoim człon- 

t®ratu^1Z|lekar®kk
. ^DrA rucf.e kal®“darzowej zauważyliśmy rozwi- 
SuaCz «Roe77ndaJV?uia kalendarzy specjalnych. 

bil1104 fed-i? -a ^karskiego”, wydawanego od- 
nk Dn Fritschego, ukazał się po 

Si'vid^kc.ia a r°k 1890-ty „Kalendarz lekarski” 
I)un: ’ polaka, w opracowaniu lekarzy: 

i&1 ^atlak'1’ Brodeckiego, Hewelkiego, Ku- 
owskiego, Polikiera i Puławskiego.

Jest to podręcznik notesowy, w którym, o prócz 
zwykłych informacyj, znajdujemy notatnik na każdy 
dzień z zaznaczeniem terminów posiedzeń Towa­
rzystwa lekarskiego i rocznic obchodzących świat 
lekarski.

Dalej kalendarz zawiera wskazówki djagnosty- 
czne i terapeutyczne, spis środków lekarskich it. p.

Wreszcie zasługuje na uwagę dokładny skoro­
widz zdrojowisk w całej Europie, taksa lekarska 
i spis prac oryginalnych, umieszczonych w lekar­
skich czasopismach polskich w ciągu roku,

Tak obfity materjał mieści się w książce formatu 
kieszonkowego, a to dzięki użyciu nonpareillu, na­
der drobnego chociaż wyraźnego drukm

— Z teairu i muzyki.
* W teatrze Wielkim jutro operetka Audrana 

„Pierścień rodzinny”.
W partji Gillety wystąpi pani Zimajerowa.
Teatr nowy jutro widowiska nie daje.
* „Ciężkie czasy” ukażą się jutro po raz drugi 

na deskach teatru Rozmaitości.
Bałucki, jak wiadomo, przybył wczoraj do War­

szawy i dzisiaj asystować będzie premjerze „Cięż­
kich czasów”.

* Teatr Wielki wznowi w pizyszłym tygodniu 
efektowny dramat Feuilleta p. t. „Dwa światy”.

* Z „Chłopów arystokratów” Anczyca, przezna­
czonych do wznowienia w teatrze Małym, rozdano 
role do nauki.

Obsada tak się przedstawia: Kogucina panna 
Czosnowska, Marysia pani Holtzmanowa, Jędrzejo­
wa pani Dworzecka, feldfebel p. Dyjiński, Marci­
nek p, Galasiewicz, Koguciak p. Holtzman, Stani­
sław p. Sikorski, Szczepanek p. Śliwiński, arendarz 
p. Zyburski.

= Ze sztuki.
* Od lat kilku nieobecny artysta-malarz L. Wy­

czółkowski obecnie powrócił do Warszawy.
* Grono artystow-malarzy zwróciło się do admi- 

stracji salonu Krywulta z żądaniem otwarcia w przy­
szłym miesiącu wystawy szkiców na wzór urządza­
nych od lat pięciu.

* Bawi w Warszawie krakowski malarz J. Biel­
ski, który w tych dniach udaje się na dalsze studja 
do Paryża.

* Znany z wystawy Krywulta obraz Siemiradz­
kiego „Wazon czy kobieta?” wysiany został przez 
jednego z przemysłowców tutejszych do Petersbur­
ga, gdzie będzie zdobił salę prywatną.

Obraz ów zaasekurowatio na kolei na sumę rs. 
20,000.

* Do salonu artystycznego spółki artystów-mala- 
rzy i rzeźbiarzy przybył większych rozmiarów obraz 
św. Katarzyny męczenniczki, przeznaczony do ko­
ścioła w Dobrzyniu.

Oprócz tego nadesłali nowe prace artyści: pp. 
Wiesiołowski, Wastkowski, Mirecki, Maleszewski, 
Gumiński i Emilja Niżycka-

Na wystawę szkiców, urządzaną w ty mźe salo­
nie, nadesłano całą kolekcję prac ś. p. Stefana hr. 
Rostworowskiego.

Wystawa obrazów oświetlona jest światłem sztu- 
cznem do godz. 7 ej wieczorem.

=r Handel artystyczny.
Zagraniczni handlarze dziełami sztuki zaczynają 

się coraz bardziej liczyć z wybitniejszymi naszymi 
malarzami.

W tych dniach kilku artystów otrzymało zawia­
domienie od monachijskiej firmy „bracia Wetsch”, 
iż wszystkie ich dzieła, byle nie cenione nazbyt wy­
soko, znajdą nabywców w tern mieście.

Na mocy zaproszenia, popartego następnie formal­
ną umową, niektórzy nasi malarze, a pomiędzy in­
nymi J. Ryszkiewicz i. W. Pawliszak, wysyłają do 
Monachjum pewną liczbę obrazów.

Według brzmienia cytowanych listów, zaszczytna 
działalność malaizy polskich, osiadłych w Mona­
chjum, ożywiła pokup obrazów pędzla naszych arty­
stów na rynkach europejskich i amerykańskich.

= Czterdziestolecie.
W dniu wczorajszym przypadła 40-ta rocznica 

poświęcenia kościoła św. Karola Boromeusza, zbu­
dowanego z zapisu Klementyny hr. Małachowskiej, 
w części zaś ze składek publicznych, do których 
rząd przyczynił się znacznym zasiłkiem.

Budowa, rozpoczęta w r. 1841-ym, ukończona zo­
stała w ciągu lat ośmiu, a poświęcenie świątyni 
przez biskupa ks. Lubieńskiego, odbyło się w d. 4 
listopada 1849-go r.

Nowy kościół wzniesiony został według planów 
i pod kierunkiem budowniczego Marconiego.

Wczorajszą rocznicę święcono odpowiedniem na­
bożeństwem.

= Żałobnia.
Jeden z naszych czytelników, a mianowicie p. 

Władysław Kaczyński, zaprojektował, aby gmach, 
przeznaczony do rozpoznawania zwłok niewiado­

a

mych osób, noszący w Paryżu miano „morgi”, na­
zwać żałobnią.

Wyrazu tego, w zupełności odpowiadającego ducho® 
wi naszego języka i doskonale malującego rzecz samą, 
używamy dla zastąpienia cudzoziemskiej „morgi”.

Po takiem wyjaśnieni u nadmieniamy, że proje­
ktowane urządzenie żałobni w naszem mieście ma 
nastąpić jednocześnie z przeniesieniem szpitala 
Dzieciątka Jezus do miejscowości, zwanej folwar­
kiem Świętokrzyskim.

Według najnowszego projektu, żałobnia będzie 
połączona z teatrem anatomicznym, lecz z uwagi 
na różne przeznaczenie obu tych urządzeń, żałobnia 
ma stanowić, lubo w jednym gmachu, oddzielną lo- 
kalność, pozostającą pod bezpośrednim zarządem 
władz sądowych i policyjnych.

Rozdział ten, ze względu na potrzebę odbywania 
w pewnych wypadkach sekcji zwłok, przy zacho­
waniu absolutnej tajemnicy, jest rzeczą konieczną.

W myśl tego kosztorys przyszłej żałobni zostanie 
sporządzony.

= Sprawy kolejowe.
Na stacjach kolei nadwiślańskiej w salach pocze- 

kalnych i w korytarzach zawieszono w tych dniach 
mnóstwo tablic drukowanych, objaśniających pasa­
żerów, odbiorców i wysyłających towary o nowych 
rozporządzeniach ministerjum komunikacyj.

Między innemi jest jedno z ważniejszych rozpo* 
rządzeń, interesować mogące świat handlowy, a mia­
nowicie informacja, jak długo wysyłka może być 
przetrzymaną na stacji po odebraniu z rąk wysyła­
jącego.

Nowe rozporządzenie opiewa, iż wysyłka za fra­
chtem zwyczajnym może być przetrzymaną nie 
dłużej nad 48 godzin, a po wysłaniu powinna być 
wiezioną 120 wiorst na dobę, zaś pociągiem po­
śpiesznym 250 wiorst

Towar, zdawany z jednej drogi na drugą, w miej­
scu łączenia się kolei może być zatrzymany tylko 
24 godzin.

Wysyłka pociągiem pośpiesznym nie może być 
przetrzymaną dłużej nad jedną dobę, z uwzględnie­
niem dni świątecznych, które w rachubę nie wcho­
dzą.

W wypadku potrzeby załatwienia formalności 
celnych, akcyzowych lub policyjnych, czas wysła­
nia towaru kolei nie obowiązuj©,

= Otwarcie mostu.
Jak wiadomo, przed kilkoma miesiącami na linjt 

kolei petersburskiej, pomiędzy Kuźnicą a Grodnem, 
był uszkodzony most na rzece Łosośnie i okazała 
się potrzeba budowy z gruntu nowego mostu, zna­
cznie większego od poprzedniego.

Roboty natychmiast były rozpoczęte pod kiero­
wnictwem inżeniera, p. Stanisława Belżeckiego, 
a tymczasowo zbudowano prowizoryczny most wi­
szący, systemu amerykańskiego, przez który prze­
pychano częściowo pociągi.

Onegdaj komisja, złożona z dyrektora kolei, in­
spekcji i itożenierji, po dokonanych próbach wy­
trzymałości nowozbudowanego mostu, uznała go za 
zupełnie odpowiadający bezpieczeństwu pociągów, 
które od wczoraj po nim przechodzą.

= Tydzień na Wiśle.
Ubiegły tydzień pod względem ruchu spławnego 

na Wiśle zaznaczył się dużym wywozem.
Tratew przepłynęło sztuk 23£ wartości 86,600 rs.,s 

wszystkie z Królestwa.
Jest to cyfra, która napewno W r. b. nie będzie 

już w tej wysokości notowana.
Wywieziono: otrąb 5,220 cent., owsa 1,600 cent., 

melasy 4,740 cent., szmat 3,300 pudów, żelaza 1,000 
pudów, węgla kamiennego 2,250 korcy.

Do Warszawy przybyło, oprócz barki z 50 kopami 
desek, 3 berlinki z Prus z ładunkiem: kitu 664 cent., 
trawy amerykańskiej 428 cent., farb 152 cent, wę­
gla angielskiego 1,280 cent, i koksu 1,200 cent.

Próżnych berlinek i gabar odpłynęło 5 sztffik, 
przypłynęła 1 sztuka.

Stan wody przez tydzień obniżył się o 2 st. 1 cal.
Temperatura wody trzymała się pomiędzy 7—8*1 

Reaumura.
= Przemysł uliczny.
W okolicach placu za Żelazną Bramą spotykamy 

niemłodego mężczyznę,obnoszącego piecyk, a w nim 
gorące kasztany.

Inicjator nowego u nas przemysłu ulicznego za­
pożyczył swój pomysł z bruku lwowskiego, gdzie 
handel kasztanami w tej formie jest odda wna pra­
ktykowany.

=■ Niezwykłe wynagrodzenie.
Przed trzema laty głośną była sprawa niejakiej 

A. T., która pod wpływem zazdrości oparzyła swe­
go narzeczonego, p. Rafała B., kwasem siarczanym.

Sprawczyni zeszpecenia oblicza B. odsiedziała już 
z wyroku sądowego rok więzienia
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+ Herbata.
Ńa ostatniem posiedzeniu Towarzystwa botani­

cznego w Moskwie p. Tichomirow, który był eks­
pertem w sprawie podrabiania firmy Popowych, 
podał kilka sposobów odróżniania prawdziwej her­
baty od t. żw. koporki lub „wymoczków” (herbaty 
wysuszonej po użyciu).

Co do „koporki” poznać domieszkę łatwo pod mi­
kroskopem podręcznym.

Aby odróżnić herbatę świeżą od t. zw. „wymocz­
ków”, należy wywar traktować octanem miedzi, je­
żeli herbata jest dobra wystąpi zabarwienie zielone, 
w przeciwnym razie wywar barwy swej nie zmieni.

Jest jeszcze inny sposób: liście, zanurzone w roz­
tworze dwuchromianu sodu nabierają barwy cie- 
mno-niebieskiej.

+ Grzybobranie.
Do rzadkich bezwątpienia zjawisk należy poja­

wienie się w ogromnej ilości grzybów w tej porze 
roku.

Borowiki, rydze i inne gatunki przed kilku jesz­
cze dniami furami niemal wywożono z lasów wileń­
skich.

Jest to skutek niezwykle cieplej a wilgotnej je­
sieni. i

+ O nadużycia w gorzelni.
Przed kratkami sądu okręgowego w Lublinie sta­

nął niedawno pan B., oskarżony przez władzę ak­
cyzową o nadużycia w gorzelni.

Prokurator żądał surowego ukarania podsądnego, 
gdyż władza akcyzowa oświadczyła, iż pan B., do­
puszczając się nadużycia, wyrządził skarbowi zna­
czną szkodę.

Sąd przychylił się do żądania akcyzy i skazał pod- 
sadnego na karę pieniężną w sumie przeszło rs. 
40,000,

+ Tragiczny wypadek.
Około wsi Wojtołoki, w pow. trockim, artylerja 

odbywała manewra, przyczem strzelano do celu 
kartaczami.

Po odejściu wojska, włościanie znaleźli na polu 
kulę armatnią i zaczęli ją oglądać ciekawie.

Jeden z nich podniósł bombę 1 dla zabawy cisnął 
ją o kamień.

Nastąpił straszny wybuch.
Z sześciu ludzi, będących w polu, ani jeden cało 

nie wyszedł; włościanin Sosnowski padł trupem na 
miejscu; Haniewicz postradał jedną rękę i obie no­
gi, inni srodze pokaleczeni, tak, iż życiu nieszczę­
śliwych grozi niebezpieczeństwo.

+ Dochód z loterji fantowej, urządzonej W Łorp- 
ży na korzyść szpitala św. Ducha, wyniósł rs. 1,613 
kop. 70.

+ Korespondent naszego pisma p. Adam Dunin 
Mieczyński, b. redaktor Gazety rolniczej, obe­
cnie właściciel dóbr ziemskich, w pow. płockim po­
łożonych, z wyborów powołany został na członka- 
korespondenta Towarzystwa gospodarstwa wiejskie­
go w Moskwie.

+ Ofiara.
Właściciele majątków: Kełpipy, p. Gackowska, 

i Kłośna, p. Piwnicki, jak nam donoszą, przyczynili 
się bezinteresownym datkiem do upiększenia sąsie­
dniego miasteczka, Rypina.

Oliorowali oni mianowicie W celu zadrzewienia 
skwerów i rynku miasteczka: pierwsza sztuk 100 
a ostatni sztuk 60 młodych drzewek (sadzonek).

4- Bal i teatr.
Towarzystwo cyklistów w Łodzi wystąpi wkrótce 

z przedstawieniem amatorskiem, po którem nastąpi 
zabawa z tańcami.

Komitet dokłada wszelkich starań, aby tak przed- 
jtawienie, jak i bal odbyły się możliwie pąjświe- 
tniej.

Zabatva, na którą zaproszenia rozesłane zostaną 
cyklisto m z Warszawy i innych miast, odbędzie się 
w „Gra nd Hotelu”.

Krewka kobieta musiała czuć poważne wyrzuty 
sumienia, kiedy obecnie umierając uczyniła najfor- 
małnicjszy zapis całego swego majątku na rzecz 
wspomnianego B.

Majątek ten składa się z posesji na Pradze i 5000 
rs. w listach zastawnych.

Spadkobiercę, który jest obecnie konduktorem 
kolei riaźsko-wiaziemskiej, w drodze urzędowej 
o sukcesji zawiadomiono.

== Krup.
W dzielnicy staromiejskiej pomiędzy dziatwą za­

czyna grasować krup z nader złośliwemi objawami.
W dniu wczorajszym na Podwalu pod nr. 12-ym 

zmarł sześcioletni synek państwa S. w chwilę po 
dokonanej operacji przecięcia krtani.
= Kradzieże.
Z mieszkania Marjanny Gajkowskiej, Marcjanny Sosiń- 

skiej i Konstancji Łaszczewskiej przy ulicy Bielańskiej pod 
nrem 5-ym skradziono gotówkę i różną garderobę wartości 
kilkudziesięciu rs.—Kazimierzowi Zakrzewskiemu na targu 
za Żelazną bramą woźnica Kamienny ukradł towarów na 150 
rs.—Zamieszkałemu na Nowolipkach pod nrem 2-im Dawido­
wi Żelechowerowi z poddasza domu pod nrem 21-ym na Na­
lewkach skradziono bieliznę wartości 137 rs.— Z otworzonego 
wytrychem mieszkania Bogumiły Fajfer przy ulicy Nowo­
grodzkiej pod nrem 4-ym skradziono z biurka 214 rs.— Zamie­
szkałemu przy ulicy Frzyokopowej Kazimierzowi Jakulewi- 
czowi w przejściu przez targ za Żelazną bramę skradziono ró­
żne rewersa, papiery osobiste i gotówkę.

= Na uczynku.
W bramie domu pod nrem 19-ym przy ulicy Długiej został 

przytrzymany Jan Kacprzak, który ze skradzionemi przedmio­
tami zabierał się do ucieczki.

Kacprzak w ciągu niespełna godziny otworzył wytrychem 
zamki u siedmiu piwnic.

= Podrzucenie.
W pobliżu szpitala starozakonnych podrzucono zwłoki nie­

mowlęcia płci męskiej.
Zwłoki zostały zabezpieczone, celem wyprowadzenia śledz­

twa sądowego.
= Na Wiśle.
W dniu onegdajszym Janowi Kalińskiemu z Siekierek 

skradziono dużą łódkę rybacką.
Złodzieja odbijającego od brzegu ktoś dostrzegł, w skutek 

czego zarządzono pogoń i na dwóch łódkach popędzono w ślad 
za złodziejem.

Dzięki wprawnemu i energicznemu wiosłowaniu, przywła- 
szczyciela łodzi dopędzono.

Łotr, obawiając się słuszną} kary, wskoczył do wody.
Widziano go później płynącego w oddaleniu, został bowiem 

uniesiemy prądem rzeki.
Przewoźnicy chcieli złodzieja ratować, ten jednak zniknął 

im z oczu.
Prawdopodobnie utonął, nie dopłynąwszy do brzegu Saskiej 

kępy zanadto oddalonego.
Naawisko złodzieja, który mógł liczyć około 30-tu lat wie­

ku i był ubrany w kożuszek, nikomu ze ścigających nie było 
znan.e.
= Nieostrożna jazda.
Wr przejściu przez aleje Jerozolimskie Chaja Wejtowa zo­

stała najechana przez dorożkę nr. 684.
Podniesiono ją z ciężkiem obrażeniem prawego boku.
Za rogatkami marymonckiemi dwie włościanki z Burakowa 

nie zdążyły uciec przed szybko jadąoym wozem i upadły.
Jedna z nich, Karolina Niebysowa uległa złamaniu nogi, 

druga zaś, Józefa Śliwoweka poniosła ciężki szwank krzyża.
2 uchwały sprawca najechania dopiero w Studzieucu został 

uję ty i pociągnięty do odpowiedzialności sądowej.
= = Zaczadzenie.
Nocy wczorajszej Andrzej Kuciński, powróciwszy do domu 

w Mokotowie, zastał całą swoją rodzinę bez zmysłów.
Kucińska i czworo dzieci zagorzeli 'z powodu zawozesnego 

zj isunięcia blachy pieca, w którym napalono węglem.
Kuciński zaalarmował sąsiadów i dzięki energicznemu ra­

tunkowi wszyscy zostali do zmysłów przyprowadzeni.
Dwoje najmłodszych dzieei mocno się rozchorowało, awe- 

5 rwany lekarz zaopiujował, iż życiu ich grozi poważne niebez- 
,'pieczeństwo.

Koncert wczorajszy na dochód artysty-muzyha, 
p. Lityńskiego, stanowić może nowy dowód—jestem 
przekonany, że dowodów podobnych nigdy nie zbra­
knie — niewyczerpanej dobroci i ofiarności pągzego 
miasta. Bratnia, koleżeńska pomoc artystyczna zna­
lazła oddźwięk wśród masy publiczności — sale re­
dutowe zapełnione były do ostatqipgo miejsca. J^je 
wątpię, że program, zawierający nazwiska pierw­
szorzędnych wirtuozów i artystów, mógł stanowić 
czynnik wielce przyciągający, niemniejszą wszakże 
rolę grały i inne czynniki moralne.

Treść programu zawierała daninę instrumentalną, 
złożoną przez pp. Michałowskiego i Szlecera, Barce- 
wicza i Aloiza. W części wokalnej panna Pinkertó- 
wna i p. Jeromin zbierali zasłużone oklaski. Przed­
stawicielkami żywego słowa były panie: Noiretówna 
i Wisnowska.

Duet Schumana na dwa fortepiany, odegrany przea 
pp. Michałowskiego i Szlecera, stanowił jedyny nu­
mer zbiorowy. Jako solista, p. Michałowski wyko­
nał szereg utworów Szopena, grał zaś jak gra—Mi­
chałowski.

Pan Barcewicz zapoznał słuchaczów z romansem 
kompozycji p. Władysława Aloisa, który znowu 
w swoim popisie solowym odgrzebał utwór 
Łrzedpotopowy Servais'ego „Souvenir 4° ppqa”. 

daczego wybitny ten nietylko wirtuoz wioloncze­
lowy, ale i zdolny kompozytor tak nię dowierza 
własnej muzie, nie rozumiem.

W każdym razie utwory p. Aloisa więcej mogą 
wzbudzać zajęcia pod względem artystycznym, ani­
żeli echo przebrzmiałej niepowrotuie wirtuozpiyej 
frazeologii.

Utalentowanej śpiewaczce, pannie Piukertównie, 
szczerze życzę, żeby zadała kłam słowom Ęnzyny 
w arji „Una voce poco fa”, odśpiewanej wcale uda- 
tnie. Pan Jeromin prześlicznie wydeklamował ro­
mans z op. „Simon Boccanera” Verdiego.

Symfonja żywego słowa w utworach Szymanow­
skiego („Jedna z wielą”), Konopnickiej („Do ko­
biety”) i Gomulickiego („Warszawianka”) zdobyła 
paniom Noiretównie i Wisnowskiej oznaki gorącego 
uznania.

W operze „Fra Diavolo” Aubera, tej korne J 
zycznej, pełnej ruchu i finezji wystąpił wczoraj 
Wulmau w roli bandyty Giacoma. _ «■ stkjd

Inteligentny artysta nadał tej postaci wszy 
cechy realistyczne rozbójniczego lazzarona. 
względem jednak muzycznym nie mógł się a®ea. 
do stylu opery komicznej, który bynajmniej 
lizmem surowym nie daje się kojarzyć, zwia 
że rozbójnicy Scribe’go stanowią typ odrębni 
mai przysłowiowy.

Opera w ogóle wykonana była starannie. _
St. Ciechoms^

-------- t
— D. 7-go b. m., o godz. 8-ej wieczorem, w lokM ^ouii3j

rzystwa ogrodniczego odbędzie się posiedzenia NB-^„„jczjCy 
stałej teoiji ogrodnictwa i nauk przyrodniczych P,01”. f0’f'

— D. 7-gob. n>., w urzędzie gminnym kurjansK1^#*’ 
augustowskiego, odbędzie się licytacja drzewa z lasU
go z leśnictwa balińskiego, od rs. 10,652. . w

— D. 7-go b. ni, w zarządzie artylerii fortecznej . 
gioorgiewsku, odbywać się będzie licytacja na doW° 
przedmiotów artyleryjskich; wadium 1,000 rs.

— Ciągnienie 4-ej klasy 153-ej loterji klasycznej gpjH"
się w d. 8 ym i 9-ym b. m. w sali losowań kantor 
państwa. nkrtfu.ffi)

— Posiedzenia zjazdowe sędziów pokoju w I-y>“.“ 
bernji warszawskiej odbywać się będą w Warszaw*® 
listopada w d. 8-ym i 20-ym bez wzywania stron, 
13—16, 18—20 i 23 im.

Tytus Chałubiński-
w

W dniu wczorajszym, w górskiem zacisk*1 y 
kopanem, złożył głowę do snu wiecznego,* p<>'
łemu społeczeństwu dzielny przewodnik 
koleń lekarskich, pierwszorzędny praktyk j1/' 
teł w najwznioślejszem znaczeniu tego s* 
tus Chałubiński.

Złamany tytaniczną bez wytchnienia Pr.3 -.^e P°“ 
przez cale swe życie, bez względu ua,wił.-od 
koniec siły, niósł ogółowi, Chałubiński 
dwóch usunął się z pola działalności spja sZj9 
karskiej. Bolejąc nad niemożnością sluże*’ ^jjpjeĄ’ 
regach czynnych pracowników, szukał "'X o!.
na łonie przyrody, której cuda wielbił 
tniego tchnienia ca’.ą potęgą młodzieńcza? .

Zmarł w Zakopanem, w tym najpiękĄ’fl o1™ 
kątku Tatr, a zmarł rzecz można u siebie? D 
scowości, którą sam stworzył.

Dwa lata niebrania czynnego udział*1 
w czasach dzisiejszego życia gorączko^0'’. .'ugie». 
rem jedne wrażenia szybko zacieraj*! .^,yd*01)|L 
przerwa, zdolna zmniejszyć zasługi .
szych jednostek... b pA»;.j

Chałubiński jednak należał do liczby 
rych wspomnienie zasługi ich żywo staj*ł v(|a li^.u; 
i budzą najsympatyczniejsze wrażeni*1''' 
tych, w których wobec światłego inny®lu’.sJ!e ? jj. 
wiedzy i wszechstronnego uzdolnienia ^'„jijic8. |p| 
ce bije serce. Tu to spoczywa owa ta'Cboej, 
dnywania sobie miłości i czci pows»ef iaj, oj< 
Chałubiński w wyjątkowym stopniu l’?sij pa® r°

Chałubiński bardzo szybko nabrał sr 
głośnej sławy biegłego djagnostyka. , zOgt»

Wcześnie też, bo zaledwie lat 27 *liaJ ljC<ro, 
czelnym lekarzem szpitala ewangelie 
trwa wszy na tern stanowisku lat 10 z ^hivU*'S’.fl^*l* 
czasu otwarcia akademji medyko - c o0Zeki* 
w Warszawie, w której go profesorski 1 
godność. •• j tef^c

W r. 1859-ym objął katedrę patolog 
a zarazem klinikę chorób wewpętrr-1*/1 ’ zy p1* 
niezmordowanie nad wykształceniem I*31* 
lat dwanaście. .„noW*8^!, P0'

W r. 1871-ym opuścił zajmowane 8t cajy c»aS 
dawszy się praktyce, która mu PraW’°.|„iczycl1'aiiO' 
chłaniała i odrywała od badań Pr^r<A,tucj'aC^

Odtąd udział Chałubińskiego w lUS . ,|»
łeczuo-naukowych wybitniej się raZ”aia|npŚoi I®'

Głównym charakterom jego data 
wszechstronność. Umiał on P060,*.itl Jdnik® Lpp** 
karza z powołałem prpfeąoi-a, Pr^*;a go 
watela, a zawsze i wszęd»ie n;ekuP* 
miłość wszystkjpgo, co vvzpipsłe> cP p -.

Na stanowisku lekarza nie miał jkitl*
pod względem pojmowanją 
Był to typ lekarza człowieka, dale 
pozahumanitaruych dążności. wyborP0

Aczkolwiek Chałubiński popia ora^.Lgęi; 
kowe przygotowanie, jako PrJ‘? ,lUićh s/^oli*0’ 
wiedzy niepospolity wobec o raaić 6p« 
talentu lekarskiego, jeśli się dD01^ycj
i stać go było na pisanie trakta bi0 li 
cjalnycb, nie pozostawił J*10^.R0® W “r° 
prac piśmienniczych. Nie t# B J
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X Z Krakowa donosi nasz korespondent pod dniom 
8-im b. ni.: W dniu wczorajszym, jako ostatnim dniu 
terminu składania poprawionych i zmodyfikowanych we­
dług wskazówek komisji teatralnej planów na budową 
nowego teatru, złożyli w biurze prezydenta miasta po­
prawione plany architekci: Karol Zaremba, Tadeusz 
Stryjeński i Władysław Ekielski, Sławomir Odrzywolski 
i Jan Zawiejski. Przedstawione plany, w myśl instrukcji; 
oddane zostaną podkomisji technicznej do zbadania, czy 
kosztorysy nie przekraczają sumy 400,000 Izlr., koszto­
rysy takie bowiem nie mogą być ani premjowane, ani są­
dowi znawców do oceny przedkładane. Komisja teatral­
na odbędzie posiedzenie jutro i rozstrzygać będzie o lo­
sach planów, które po przedstawieniu ich sądowi znawców 
i wydaniu orzeczenia wystawione będą na widok publi­
czny. Komisja teatralna wyda również witych dniach 
orzeczenie co do zakupna przez miasto od rządu starego 
budynku teatralnego, który oszacowany został na 11,500 
złr. — Zapowiedział swe przybycie do Krajową pianista 
Józef Śliwiński. — Teatr wystawia w sobotę premjerę 
Schfintana „Miłość wszystko może”.— W d. 31-ym z. m, 
pastwą pożaru padło miasteczko Ujście Solne. Szkody 
nieubezpieczone wynoszą przeszło 30,000 złr. — Tow. 
oświaty odbyło walne zgromadzenie, na którem dokona­
no nowych wyborów. Zastępcą prezesa wybrany prof,. 
uniw. dr. Józef Kleczyński, sekretarzami dr. Dadlez i J . 
Leo. Przewodniczącym komisji literackiej prof, uniw r. 
ks. dr. Lenkiewicz. Do ogólnej cyfry 180 czytelni lud' 3- 
wych uchwalono dodać kilkanaście nowych. Na wni 3- 
sek dra Dudleza postanowiono wejść w rokowania z To u. 
kółek rolniczych w sprawie wydawnictwa pisma fachów te­
go dla włościan p. t. Przewodnik kółek, rolniczych.

X Wystawa paryska zamknięta będzie stanowczo 
jutro. Następnie przez 10—15 dni okazy mają b;yć 
uprzątnięte przez sprzedaż lub wywóz.

X Jeszcze kandydaci. Do wyliczonych już prizez 
nas kandydatów do krzesła w Akademji francuskiej, 
osieroconego śmiercią Augiera, dodać jeszcze wypiada 
pp. Henryka de Bornier, Henryka Houssaye, hrabdego 
de Mony i p. Bardoux. Pokazuje się zatem, iż Ak ade- 
mja będzie miała między czem wybierać,

X Niebezpieczna zabawka. Pięcioro młodych ludzi 
znalazło się pewnego dnia w jednej z restauracy;, na 
przedmieściu Montmartre w Paryżu. Wśród wesół uj za­
bawy jeden z obecnych, architekta powołania, postano­
wił o zakład uśpić znajdującą się w towarzystwie -damę. 
Jakkolwiek nie miano zaufania w zdolności magne tyczne 
młodego człowieka, zakład stanął, a dama w parę, chwil 
później zasnęła. Gdy przyszło jednak do zbu dzenia, 
wszelkie usiłowania okazały się daremnemi. Posł ano pa 
policję, w przekonaniu, iż kobieta zmarła i dopiero po 
przeniesieniu jej do pobliskiej apteki ocucić ją zdołano.

X Mody męskie tak się w Paryżu na obecny sezon 
przedstawiają. Strój spacerowy stanowi tużurek angiel­
ski, ostatniemi laty noszony z materjaiów jasny ch, ale 
tylko na wyścigach. Ma być długim, wysoko pod szyję 
zapinany, kamizelka zaś o szerokim wyłogu. Frak po- 
zostaje niezmieniony. Od czasu, jak prezydent rzeczy- 
pospolitej stale się w czarnym fraku pokazywał, koloro­
we straciły na popularności. Okrywki noszą długie, 
obszerne, z podszewką w kraty. Kołnierze zwykle wy- 
drzane, rękawy jednak nigdy nie bywają obszywane fu­
trem. Coraz więcej wychodzą z użycia stroje specjalnie 
do pewnych szczególnych zajęć stosowane, jak stroje do 
konnej jazdy, myśliwskie i t. p., prostota i wygoda—oto 
hasło obecnej mody męskiej.

X „Walka O byt”, świeżo z powodzeniem wystawio­
ny w Paryżu dramat Alfonsa Daudeta, wywołał energi­
czny protest ze strony Kamila lo Senne, autora powieści 
„Train-Rapide”, napisanej na współkę z Edmundem Te- 
xier, a wydanej u Calmanna Lówy jeszcze w r. 1883-im. 
P. Le Senne twierdzi w otwartym liście, pomieszczonym 
w Figarze, że dramat Daudeta żywcem jest wzięty z po­
wyżej wymienionej powieści. Podobieństwo w szczegó­
łach nawet dwóch dzieł ma być uderzającem. Zarzut 
powyższy Daudet odparł nazajutrz słowami: „W odpo­
wiedzi na reklamację p. Le Senne oświadczam pod sło­
wem honoru, że nigdy żadnej książki autora tego nie 
czytałem. Tematy do prae moich, jak i występujące 
w nich osoby biorę zawsze z życia, co, jak wiadomo, by­
ło powodem dla mnie nieraz wielkich przykrości.”

X Krupp W Ameryce. Donoszą z Pittsburga, iż 
Krupp prowadzi układy w celu zakupna 5-ciu mil an­
gielskich obwodu liczącej przestrzeni nad rzeka Monea- 
gubela, na której stanąć ma filja europejskiej jego fabry­
ki dział. Filja ta dostarczać ma armat Stanom Zjedno­
czonym.

X Nieustraszony. Dama (niemłoda i nieładna do 
konkurenta, oświadczającego się o jej rękę).—Pan odmó­
wiłeś raz pojedynku, nie mogę zatem poślubić go, zanim 
nie dasz mi dowodów odwagi swojej. Konkurent.—Prze­
cież o jej rękę proszę...

X Lekkie cygaro. Maź (staje na wadze automaty- 
cznej i wkłada w otwór dziesiątkę). Zona.—Ależ rzuć 
przedtem cygaro. Mąź.—Nic nie szkodzi, lekkie bardzo.

Chałubiński po raz pierwszy dotkliwie zapadł na 
zdrowiu w r. 1886-ym.

Leczył on podówczas zmarłego w grudniu tegoż 
roku nieodżałowanej pamięci Wacława Szymanow­
skiego, z którym oddawna łączyła go serdeczna 
przyjaźń.

Razu jednego, odwiedzając chorego w koącu li­
stopada Chałubiński odezwał się do otoczenia:

— Źle z nami!
I kilka kropel łez stoczyło się po twarzy starca, 

na której ślad cierpień fizycznych był już widoczny.
** *

Po raz ostatni Chałubiński był w Warszawie 
po powrocie z Petersburga, gdzie bawił trzy miesiące 
w lipcu 1888-go roku. W miesiącu tym opuścił na­
sze miasto, dążąc do Zakopanego, w którym też po- 

, został do końca życia.
Nie udzielał się prawie nikomu, nie wychodził 

z domu i z obrębu swej willi pizy ulicy, którą dla 
upamiętnienia „króla Zakopanego” jego imieniem 
nazwano.

Odwiedzali go tylko najbliżsi znajomi i przy- , 
jaciele.

W sezonie tegorocznym ogół gości zakopańskich 
Chałubińskiego nie widział. Przyjeżdżali tylko w od­
wiedziny do niego: Baranowski, Bloch, Bujwid i in.

Powoli, w ciszy Tatr niebotycznych, gasł duch 
potężny...

** •
Zakopane — to dziecko Chałubińskiego, to jeden 

z tworów, przez niego do życia powołanych!
Chałubiński pierwszy przed 30-ma laty nawoły­

wał do wycieczek w Tatry; pierwszy wskazał spo­
łeczeństwu „perłę” zakopańską. Zakopane, to je­
go odkrycie...

Dziś, po 30-tu latach pracy, znać też tam na ka­
żdym kroku ślady „gospodarza”. Pamiątek mnó­
stwo, już za życia dźwigniętych. Tu krzyż na jego 
cześć dźwignięty, tu muzeum, tam szkoła, ówdzie 
grota, pieczara, schronisko lub droga, wszystko 
z imieniem Chałubińskiego związane.

Z dzikiego pustkowia szybko wyrosła wspaniała 
oaza.

Powstają szkoły zawodowe dla górali, czytelnie 
ludowe i gospody, budują się schroniska dla tury­
stów, wytykają drogi, powołuje się do życia spe­
cjalne „Towarzystwo tatrzańskie”,' organizują mu­
zea i t. d. Ostatnie, w r. z. otwarte, to „Muzeum 
imienia Chałubińskiego”, gromadzące okazy flory i 
fauny tatrzańskiej. Wreszcie Zakopane wpisane 
zostaje do rzędu stacyj klimatycznych i otrzymuje 
stosowną organizację.

Z garstki 20—30-tu turystów-amatorów liczba 
gości wzrasta, jak w r. b. np., do 2,000 osób.

Gdyby po Chałubińskim nie pozostało nic więcej, 
samo już Zakopane uwieczniłoby jego imię w 10- I 
cznikach krajowych.

UCZCZENIE PAMIĘCI.
Chcę podnieść projekt, który najwłaściwszą był­

by pamiątką: projekt obmyślony przez ś. p. Dzie­
wulskiego. Już przed kilku miesiącami widocznem 
było, że dnie prof. Chałubińskiego są policzone. 
Dziewulski miał zamiar i zamiar ten wielokrotnie 
wypowiadał tym, co go otaczali, aby po śmierci 
prof. Chałubińskiego zakupić jego dom w Zakopa­
nem, obszernym lasem otoczony i aby do tego do­
mu przenieść Muzeum tatrzańskie jego imienia.

Muzeum zyskałoby obszerne pomieszczenie, do­
statek gruntu dla postawienia typowych budynków, 
urządzenia specjalnego ogrodu botanicznego, wre­
szcie może i dla zabaw, któreby dochód przynosić 
mogły. Muzeum takie, połączone z pracownią, ze 
stacją meteorologiczną i t. d., mogłoby dla nauki o 
Tatrach wielkie przynieść pożytki.

Pomieszczenie muzeum, które już nosi nazwę 
prof. Chałubińskiego, w jego własnym domu, u pod­
nóża Tatr, które tak ukochał, w miejscowości, któ­
rą prawie stworzył, byłoby niewątpliwie najpię- 
kniejszem dla jego pamięci uczczeniem,

Projekt do przeprowadzenia jest łatwym, bo su­
ma potrzebna nie będzie wysoka, a muzeum tatrzań­
skie zdaje się, że już posiada na zakupienie domu 
własnego pewien fundusz, który mógłby być u- 
zupełniony.

Ś. p. Dziewulski z pewnością podjąłby ten pro­
jekt; a znając jego cnergję, wierzyć musimy, żeby 
go przeprowadził.

Nie sądził Dziewulski, że poprzedzi prof. Chału­
bińskiego na tej smutnej drodze. Gdy jednak tak 
się stało, powinni znaleźć się ludzie, którzy myśl je­
go podejmą i w czyn wprowadzą, a tak dwóch za­
służonych dla społeczeństwa ludzi uczczą zarazem.

Zygmunt Kramsztyk.

®otrtce, aby je wyliczać. tokarzy”-
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Co to kosztuje!...
Sprawozdanie komisji rewizyjnej rachunkowej izby 

francuskiej ciekawa to rzecz bardzo.
Sprawozdanie to bowiem podaje nietylko koszt utrzy­

mania reprezentacji narodowej, ale, wymieniając poje- 
dyńcze pozycje budżetu izb, wylicza jednocześnie warun­
ki urządzenia jej z komfortem.

Że koszt to niemały, dowodem poniżej przytoczony 
wyciąg z Monde diplomatique.

Najwyższym dobrem człowieka, a więc i deputowane­
go, niezaprzeczenie jest zdrowie, to też budżet izb fran­
cuskich wydatki lecznicze oznacza rocznie na 11,442 fr. 
75 ctm. Zaopatrywanie posłów w dzienniki odbywa się 
w następujący sposób: każdy z deputowanych otrzymuje 
egzemplarz Journal official, co rocznie stanowi wyda­
tek 25,960 fr.; znajdujące się w czytelni dzienniki ko­
sztują 1,480 fr.

A dalej.
Koszt utrzymania biura (papier, pióra, atrament, 

ołówki i t. d.) wynosi 55,000 fr. Opał 44,500 fr.
Przy tej ostatniej pozycji ciekawy nasuwa się szcze­

gół. Oto na ogrzanie 580 posłów, a dalej kwestorów, 
personelu pałacu deputowanych, sal posiedzeń, bibljote- 
ki i t. p. potrzeba 500 metrów kubicznych, podczas gdy 
sam jeden prezydent izby zużywa 400 m. k. drzewa.

Mundury woźnych opłacają się 26,000 fr. Sumą po­
wyższą dzielą się krawcy, fabrykanci galonów i dostaw­
cy broni. Sumka to okrągła, no, ale suta liberja podno­
si urok instytucji.

Utrzymanie pałacu deputowanych kosztuje rocznie 
290,000 fr. W sumie tej istnieje pozycja 13,144 fr. dla 
kominiarzy, 9,420 fr. dla utrzymujących w porządku 
miejsca odchodowe i t. d.

Rubryka „różne” sięga 117,620 fr. W cyfrze tej 
znajdujemy 8,400 fr., przeznaczonych na to, aby gdy 
który z posłów umrze, rodzinie jego wypłacono 1,200 fr.

Izba posiada dalej swojego własnego „łapacza szczu­
rów i myszy” (destructeur de rats parlementaires) 
z pensją 200 fr.

Ąjencja Hawasa otrzymuje rocznie 5,400 fr. za to, że 
telegramy, które deputowany odczytać może w każdym 
dzietmiku, osobno w korytarzach rozlepia.

Zdarzyć się znowu może, że który z posłów 'zechce 
książki z bibljoteki parlamentu u siebie czytywać w do­
mu, obliczono więc koszt dostarczania książek na649fr.

Nie’ brakuje i bilardu, którego utrzymanie opłaca się 
60 fr.

Na zapałki przeznaczono 1,798 fr. 30 ctm.; na oświe­
tlenie pałacu burbońskiego 109,000 fr., na szarfy i me­
dale deputowanych 25,000 fr., na bufet 35,184 fr. 87 
ctm.; ta ostatnia pozycja, przyznać należy, skąpo obli­
czona.

Każdy z posłów otrzymuje rocznie 9,000 fr., co dla 
584 (obecnie 576) członków izby wynosi razem 5,256,000 
fr. Prezydent, prócz pensji deputowanego, pobiera 
72,000 fr.; każdy z kwestorów, którym powierzono dozór 
nad opalaniem, wentylacją, bufetem i i. p., także oprócz 
pensji posła, otrzymuje rocznie 9,000 fr. Sami urzędni­
cy ci w senacie i izbie pobierają 8,178,000 fr. Kwesto- 
rowie mają, oprócz tego, tak jak i prezydent, mieszkanie 
w pałacu, umeblowanie, ekwipaże, opał, światło i t. d., 
wszystko darmo.

Personel służbowy pałacu deputowanych liczy 243 
głowy za 721,54)0 fr. rocznie. Wypada zatem jeden 
służący na dwóch posłów. Pomiędzy służbą znajduje się 
i taki, który np. jedynie parasola prezydenta pilnuje (Ze 
raccommodeur des parapluies de M. la president).

Sekretarze przy różnych komisjach, jako też ci, któ­
rzy za mniej wprawnie władających piórem posłów od­
rabiają opracowania, płatni są 64,000 fr.

Z personelu mieszka w pałacu tylko 111 osób, pozo­
stali pobierają na mieszkanie 31,402 fr. „Różne służbo­
we” wydatki wyuoszą 28,980 fr., z czego żona portjera 
otrzymuje 800 fr.

Garderoba posłów kosztuje także sporo. I tak: 5,474 
fr. szczotki i gąbki, 1,522 fr. mydło, woda kolońska itp.

Prócz wymienionych wygód i przywilejów posiadają 
posłowie nadto prawo jeżdżenia kolejami (I-szą klasą) 
darmo, jako też bezpłatne wejście do teatrów i zakładów 
przez rząd subwencjonowanych. Posłowie z osad zamor­
skich otrzymują przytem na koszta podroży tak dla sie­
bie, jak dla rodziny i służby.

W ogóle obiedwie izby francuskie kosztują naród (we­
dle budżetu z r. 1888-go) 12,145,088 fr. rocznie.

Dla porównania podajemy poniżej koszt utrzymania 
reprezentacji narodowej w niektórych innych państwach, 
obliczony na franki:

W Anglji 1,298,100, w Hiszpanji 2,299,205, w Bel- 
gji 900,121, w Niemczech (parlament) 479,087, w Por- 
tugalji 753,000, w Austrji (rada państwa) 1,810,627, 
we Włoszech 2,150,000.

Jak w innych, tak i w tym wypadku, Niemcy stoją 
w porównaniu z Francją ua przeciwnym biegunie.

(=)

Na pogorzelców Kałuszyna.
M. S. w miejsce ubierania grobów rs. 1, 

Na nędzę wyjątkową.
M. H. w 3-cią rocznicę rs. 3.
— Metryka zgubiona p. Zof i Petronelli Zbyszewskiej jest 

do odebrania za udowodnieniem w kantorze naszego pisma.

N E K R G J A.
f Senior bractwa św. Rocha ma honor zawiadomić szano­

wnych protektorów i członków tegoż bractwa, iż w dniu 6-ym 
i 7-ym b. m., to jest we środę i-czwartek, o godzinie 8-ej ra­
no w kościele św. Krzyża przed ołtarzem św. Rocha, odpra­
wiać się będą żałobne nabożeństwa z egzekwiami za duszę 
zmarłych braci i sióstr tegoż bractwa, na które senior 

! zaprasza uprzejmie. —1375—

I
t S. p. ANNA i Knbnów HIRSCH, 
wdowa po majstrze tokarskim, po długiej i ciężkiej choro­
bie, opatrzona św-, sakramentami, dnia 3-go listopada r. b. 
przeniosła się do wieczności, przeżywszy lat 55. Pozostałe 
w nieutulonym żalu córki i synowie zapraszają, krewnych, 
przyjaciół i znajomych na żałobne nabożeństwo, odbyć się | 
mające w dniu 6-yin listopada r. b.. to jest we środę w ko- S 
ścieleśw. Aleksandra, o godzinie 9-ej zrana, a następnie H 
na wyprowadzenie zwłok w tymże dniu i z tegoż kościoła, ■ 
o godz. 3-ej po po)., na cmentarz powązkowski. —3732 a

i Ś. p. MAGDALENA z ŚLIWIŃSKICH

PAUSEBACK,
wdowa po mechaniku, opatrzona św. sakramentami, w dniu 
4-ym listopada r. b. przeniosła się do wieczności, przeżywszy 
lat 74. W smutku pozostały syn, synowa, cztery córki, zięć 
i wnuki zapraszają krewnych, przyjaciół i znajomych na żało­
bne nabożeństwo do kościoła św. Antoniego przy ulicy Sena­
torskiej dnia 6 listopada, tj. we środę, o godzinie 9-ej zrana, 
a następnie na wyprowadzenie zwłok w tymże dniu i z tegoż 
kościoła, o godzinie 3-ej i pół po południu na cmentarz po­
wązkowski. — 1380—

t Vv e środę, to jest dnia 6 go listopada r. b., o godzinie 
9-ej rano, w dolnym kościele Wszystkich Świętych na Grzy- 
bowie, odprawi się żałobne nabożeństwo za dusze 

fundatorów i dobroczyńców 
tegoż kościoła. —3731

Z czynności oddziałów taOii wlościafiskiojo.
Znowu przychodzi nam podnieść i wyjaśnić świe­

ży głos w sprawie banku.
Gaz. roi. powtarza za Krajem, iż
...,zadaniem banku włość, w Królestwie Polskicm nie jest 

parcelacja większych majątków, ale uregulowanie stosunków 
agrarnych; bu k musi przedewszystkiom mieć na względzie 
włościan małorolnych, którzy potrzebowaliby zaokrąglenia 
swnich posiadłości. Dlatego niemało może doponiódz do usu­
nięcia szachownic i do kor. as . ji gruntów, a pośrednio przy­
łożyć się do zwolnienia gruntów dworskich ze slużelr ości, 
gdyż włościanie, którzy chcieliby przykupić gruntu, nie będą 
zbytnio się drożjć o swojo prawa. (?) Przy takie tu założeniu, 
wobec jeszcze ograniczonego funduszu dyspozycyjnego, o ja­
kiejś likwidacji większej własności, o spekulacyjnej parcela­
cji nie może być mowy."

W przytoczonym tu ustępie wiele zdań jest nie­
jasnych, mogących wywołać fałszywe sądy o zada­
niach i czynnościach banku.

Przedewszystkiem kategorycznie zaznaczamy, 
iż bank nie może inicjować tranzakcji, a dalej,iż 
nie ma prawa przedsiębrać na własną rękę par­
celacji, czy to majątków większych, czy drobnych. 
Myli się, kto przypuszcza, iż bank np. może naby­
wać grunta na swój rachunek, ażeby następnie 
w drobnych działkach je odsprzedawać włościanom, 
jak to np. czyni korespondent Petersb. wiedom. 
w 6-iu listach o banku.

W granicach cesarstwa przez ciąg 7-iu lat swoje­
go istnienia bank ani razu nie dokonał takiej ope­
racji, któraby świadczyła o jego prawie do naby­
wania majątków z własnej inicjatywy lub na wła­
sny racnunek. Majątki zaś, będące w jego posia­
daniu, przeszły na własność banku skutkiem nie- 
dojścia do skutku drugiej licytacji gruntów, zale­
gających w opłacie rat.

Do takiego wniosku jednak prowadzi nietylko 
praktyka banku. W tej mierze możemy przytocz ę 
opinję, wygłoszoną publicznie na zjeździć przedsta­
wicieli instytucji kredytu rolnego przez b. zarządza­
jącego bankiem; czytamy tu (prace zjazdu wyszły 
z druku), iż „udział banku w kupnie majątku^, 
sprzedawanych przez licytacje, jest wzbroniony”.

* *
Wracamy jeszcze do projektu korespondiiita 

z Bzina w Gaz. rad. urządzenia pewnego mająNu 
w gubernji radomskiej z udziałem banku.

W odpowiedzi przytaczamy rozporządzenie wy­
dane przez, radę banku jego oddziałom, a opiewa­
jące jak następuje:

rPełniący obowiązki zarządzającego bankiein zwrócił się do 
prezesów oddziałów z cyrkularzom, w którym między iniiemi 
tłumaczył, iż zarówno z ustawy bankowej, jak i z przepisów 
dla oddziałów, wreszcie i z wywodów praktycznych wynika, 
że inicjatywa do zawierania układów wyłącznie należy do 
etron i że oddziały mogą uczestniczyć w tranzakciach dopiero

Nr 309

po ujawnieniu takiej inicjatywy. To też oddziały yj. 
się bezwarunkowo wstrzymywać od wszelkich czynn n 
reby mogły mieć pozór zachęty wł 'śc an do tranz JseJ1sii> 
dawać powód do tłumaczenia czynności oddziałów . 
nawoływania miejscowych wł-ścian do rozszerza”1’ an,iętąś> 
posiadłości gruntowych z pomocą banku. Na*eZ? g[3ć, o1*- 
iż w obce pojęć ludności, śród której bank ma dzi tronf 
dość ostrożno czynności oddzi -łów mogłyby z 
podtrzymywać przesadne nadziejo włościan, z drug'Aja10'( 
powód do narzekań na bank. Najwłaściwszą dla 
rolą—ułatwianie tranzakcyj, wynikłych z inicjatywy 
stron interesowanych.” _

Cyrkularz powyższy kładzie kres wszelki™ 
pliwościom: bank nie będzie samodzielni0 . jjeb' 
wał się aui parcelacją, ani regulowaniem J 
bądź stosunków.

Niemniej jednak należy zaprzeczyć i prz/P” jóbf 
niu, iż bank będzie ograniczał rozdrabnia®1 
większych. Bank, rzecz prosta, będzie da'v, 
sze pożyczki na znaczniejsze zastawy, lecz & 
czać rozdrabniania tych zastawów nietylko ej 
dzie, lecz przeciwnie, współdziałać im m0.zec 
to tylko, iż na zastawy mniejsze bank wydaj ity 
czenia wyższe, byleby zastawy te nie były 
chownicy. .

Przy takim podziale hipoteki można osią-5B‘* 
„sprzedać najdrożej z pożyczką najwyższą •

Telegram? „Kurjera Warszawskie!!01
Wiedeń 5-go listopada. (Tel. pr. kur' 

Sejmy krajowe zamknięte zostaną d. 20-g° p. tD- 
czeski prawdopodobnie dopiero w d. 24-)'™ , 
Rada państwa zbierze się w początkach grUt ^o-

Wiedeń 5-go listopada. (T. p. K. JF.)''' 
rajszy raut związku prasy zagraniczne)) -dl 
dzony celem ekspozycji fonografu Edisona, 
świetnie. Przybyło 250 osób, w który0'1 
wielu najwybitniejszych przedstawicieli fon0' 
prasy i wytwornego towarzystwa. Próby 
gratem trwały dwie godziny. W pauza0 ge- 
Abcndroth odśpiewała cudownie wielką . eDi p°' 
miramidy, a Dutertre (Pluciński) z prawd*1 ■^o- 
wodzeniem wygłosił „Błogosławieństwo” 
Wangenmann wzniósł toast po angielsku, * gpoS^ 
stwierdził, źe nigdzie dotąd nie uczczono (fol1' 
tak poważny genjalnego wynalazku Ediso®3'^^ 
sty po angielsku i francusku wygłosił* °aS ^jfr0 
Brinsley Richards, przedstawiciel Timesty 1 
Szczepański, przedstawiciel Kurjera wat'sZ(l ^ci61 
Nastąpiły tańce, które trwały do godziny 
rano. '

Wiedeń 5-go listopada. (Teł. pr. Kttr- o0pol® 
Hr. Herbert Bismark powraca zKonstau) oo 
przez Wiedeń, aby zawiadomić hr. Ka'u° 
rezultatach podróży wschodniej. jp.) **

Berlin 5 go listopada. (Tel. pr. , slcie' 
Ogłoszona tu księga biała podaje drastycZ ^gierU' 
góly o przemycaniu przez syna Busziref0 
uych dlań w Zanzibarze broni, ainuu*cjl 
dzy'

Berlin 5-go listopada. (T. p. K- ’jjjsru*10' 
siejszej nocy hr. Kalnoky wyjechał z Fri0( . j0) x

list/tn 5 go listopada. (Te'., pryw. ^r’ 
Parlament zwołany został ua d. 25-ty jf.)^

JUsym 5 go listopada. (Tel. pry10, 
Ze względu na niepogodę i na potrzebę P df' 
w krótkim czasie sporego pocztu pie^1Z ,anie 
Cecarelli zalecił Papieżowi oględne 7'aC^^''t (B1^ 
Dlatego Papież nie opuszczał swych konlU'‘ jeg°
Wszystkich Świętych. Zresztą stan zd*0' 
Świątobliwości jest pomyślny. r

Blondyn 5-go listopada. (T.pr.
Tutejszy komitet Emina otrzymał depesz? gtaH 
baru, która donosi, że nadeszły talU 
leya z dnia 29 go sierpnia z okolic jezi0ia.^ Os!l,' 
Nyauza, które donoszą, że Stanley, z*111^ 
i 800 ludzi zdążają ku Mpwapwa (na 'lizc”y rękaC 
barskich, przyp. red.). Kraj Wadai jest .
mahdystów. , Tł’-) .

Helgrad 5-go listopada. ??e"n-o w 1111 m 
Kierownikiem departamentu polityczl*)t" zt>sta^ 
sterjum spraw zewnętrznych mianow 
Milowanowicz w miejsce Gjaji. Jl7-)

Sof ja 5-go listopada, (i^- ^^aOd ot^. 
W mowie tronowej, którą książę 1 oO o 
rzył w niedziele sesję subrauja, ozuaj



KU3JER WARSZAWSKL—Dnia 5 listopada 1889 n *1

KORESPONDENCJA PRYWATNA.

Do- 
ocz.

— Jflassażysta F. BIELICKI, Kru­
cza 46. 3730

— JLucjan Hiojasiński, adw. przys. i o- 
brońca konsystorski, powrócił do Warszawy, przyj­
muje jak dawniej, Świętokrzyska nr 33. 3703

go listopada g. 2 m. 30 (T. p, K. W.)— 
w gotówce
“a dostawę

KOMITET
Warszawskiego Towarzystwa Wioślarski® 

ma honor podać do wiadomości pp. członków, że 
w dniu 9 listopada r. b., o godz. 9 wieczorem, daną 
będzie wieczerza składkowa z damami.

Wydawanie biletów odbywać się będzie w dniach 
6, 7 i 8 b. na., od 8—10 wieczorem w kancelarji To­
warzystwa, 1378

 

Doszło do mojej wiadomości, jakoby znajdowały 
się w obiegu weksle z moim podpisem, 
ponieważ sądnych weksli osobom prywa­
tnym nie żyrowałem, uprzedzam, że w ra­
zie pojawienia się takowych, posiadaczy są­
downie ścigać będę.

Warszawa dnia 4 listopada 1889 r.
1374 •Tuljan Zieliński.

1682
1883
1884
1885
1886
1887
1888

Zresztą zapasy nafty

W 1
sprzedawane podług cenników tamże znajdujących 
się. Oprócz tego wszystkie pierwszorzędne sklepy 
kolonjalne, handle win, restauracje i składy wódek 
w wyroby Rektyfikacji Warszawskiej się zaopa 
trzyły. 1377r

, — A. J TANIEJ sprzedaj e trumny, 
żałoby, załatwia pogrzeby, ekshumacje, 
przewożenie zwłok, Zakład pogrzebowy 
J. Pełczyńskiego, Nowy-Świat 50. 3688

— Mar j i—Niezapomii. ajee. 
Dzień po dniu szybko schodzi, 
Tęskno głucho w sercu mera 
I pytanie się w niem rodzi, 
Czym zawinił? gdzie i czem?

Każesz czekać mi tak długo... 
Dręczysz, głaszczesz—bawisz się, 
Jam na wieki już twym sługą 
Choć tak srodze zwodzisz mnie,

3733 A'a...ieZ

tnicze po 310, przy chęci płacenia 295, w żądaniu Za­
wiercie po 265.

Godzina 12. Usposobienie giełdy dla walut obcych 
słabe. W. O.

Okowita. Wiadro rs. 8.296, garniec rs. 2.70. 
wozy duże, usposobienie słabe. Cena warsz. Tow. 
i sprz. spirytusu 10.40.

SPRAWOZDANIA Z TARGÓW.

Towarzystwo Warszawskie 
OCZYSZCZANIA I SPRZEDAMY SPIRYTUSU 

zwraca uwagę Szanownej Publiczności na wyroby 
Rektyfikacji Warszawskiej, mianowicie na Spirytu­
sy, Cognaki, Araki i Słodkie wódki w tejże fabryce 
wyrabiane, które dobrocią swą i smakiem przewyż­
szają wszystkie odnośne gatunki dotychczas w han­
dlu rozpowszechnione.

Oprócz składu hurtowego przy fabryce, Towa­
rzystwo urządziło sklepy własne przy ulicach:

Elektoralnej nr 6, 
Freta nr 31, 
Miodowej nr 3, 
Nalewki nr 36, 
Nowy-Swiat nr 87

których wyroby Rektyfikacji Warszawskiej Bą

— Instytut gimnastyczno-leczniczy, szkoła fech- 
tunków

St. IIAJEWSKIEHO
Nowy-Świat nr 5 (dawniej Sewerynów). 3714

Baku 
pud.

138,380
165,410
246,530
318,510
328,890 
415,000 
503,120

- w Stanach Zjednoczonych obniżyły się 
z 333 na 1301/, miljonów pudów, podczas gdy zapasy w Baku 
zwiększają się stale. Nadto w przeciwstawieniu do Ameryki, 
istnieje w okolicach Baku i w innych punktach Kaukazu wie­
le jeszcze źródeł nafty, których eksploatacja nie została roz­
poczęty

GIEŁD A.
Warizawa, 5 go listopada, 

telegrafował nam dziś szacowania 212.75

— Dnia 7 (19) b. m., w IV wydziale Sądu Okrę­
gowego odbędzie się licytacja osady magdalen­
ka, zawierającej 40 mórg 25-letniego zagajnika. 
Szczegóły w kancelarji adwokata przysięgłego «Jo- 
zefa (Aoldszmita. Plac Krasiński nr 3. 3721

— B. obrońca prokuratorji w Królestwie Pol-
skiem, Feopold Świderski, mianowany adwo­
katem przysięgłym, otworzył kancelarję w Warsza­
wie (Dzielna 25). 3723

Mąka w tygodniu ubiegłym miała popyt więcej ożywiony 
i, co zatem idzie, zbyt łatwiejszy. Pomimo tego cena mąki 
pszennej nie uległa zmianie, żytuia natomiast podniosła się o 
50 kop. na worku pięciopndowym.

Cement na dostawę cokolwiek mocniej, na skutek zapo­
wiedzianych znacznych robót publicznych i prywatnych. Po­
dobno dokonano nawet kilka tranzakćyj na dostawę na wiosnę 
1890 r. po cenach wyższych niż obecnie płacono.

Wapno bez zmiany.
Łoju sprzedano kilka wagonów po rs. 4.70 za pud wyboro­

wego i rs. 4.65 za pośledni.
Suche produkty browarne. Dowozy w ubiegłym 

tygodniu sprawozdawczym były znaczniejszo niż zeszł.; pomi­
mo to ceny nie wiele się zmieniły. Za korzec dwurzędowego 
wyborowego jęczmienia płacono po rs. 4.75 do 5.15, za korzec 
czterorzędowego rs. 4 do 4.70. Słodu pud w wyborowym ga­
tunku płacono po rs. 2.05—2.15, za czterorzędowy płacono o 20 
do 25 kop. na pudzie taniej. Kwiatu pud kop. 90. Korzec sło- 
dzin hurtownicy płacą po 74 kop. Chmielowe obroty dobiega­
ją ku końcowi, gdyż w trzech czwartych browary swe potrze­
by już | okryły. Ofiarowano centnar cłowy (122 funty) chmie­
lu zagranicznego czeskiego po 115 rs., chmielu bawarskiego po 
rs. 105 do 110, sprzedano krajowego średniego znaczną partję 
po rs. 17 kop. 50 pud. Chmiel krajowy był niepreparowany.

Okowita. Hamburg dnia 2 go listopada (sprawozdanie ty­
godniowe). — Niskie ceny dla towaru krajowego, pod naci­
skiem których był całkowicie spirytus na rynku hamburskim, 
ostatecznie utrzymały niewielką przewagę nad cenami wywo­
zu. Przy notowaniu dostawy bieżącej, obniżonej w tym tygo­
dniu o 3/t m., a więc tariszem, fabrykanci tutejsi przejęli od 
spekulantów znowu część miejscowych zapasów. Fabrykanci 
ci mogli nadto nabyć ładunki skierowane na rynek hamburski 
ze związku celnego przy żądaniach do ustępstw skłonnych. 
Z powodu wszakże, że fabrykanci nasi dostatecznie są zaopa­

 trzeni w towar gotowy, zabrakło nabywców dla dostaw na­
staw natychmiastowych, pomimo, iż prawie zupełnie wyrów­
nał się deport. Przy zaofiarowaniu ograniczonem, miesiące 
zimowe i wiosenne były w ostatnich dniach więcej uwzglę­
dniane. Osobliwie na terminy: kwiecień-maj i maj czerwiec 
pojawił się popyt z wielu stron, w celach spekulacyjnych, przy 
cenach obniżonych do togo stopnia, że spodziewanem jest wy­
równanie różnic pomiędzy dalszemi i blizkiomi terminami, bę­
dących w tej chwili na niekorzyść ostatnich. Wahania cen 
w związku celnym wpływają na dalszy rozwój rozwój cen na 
rynku tutejszym i utrzymują go w zależności. Notowano na 
wywóz: na październik 22*/4 m. 213/4 mar. płacono, na li­
stopad 22>/4 m., 22’/, m., dziś _228/, m. płacono, żądano i po­
szukiwano; na listopad-grudzień 223/, m., 211/, m., dziś 2172 
m. płacono, żądano i poszukiwano; na grudzień-styczeń 1889/90 
roku 217« m. płacono, dziś 217) m. w żądaniu, 217, ni. w pła­
ceniu; na grudzień-maj 1890 r., 21‘/t m., 21 mar. płacono, dziś 
217, m. w żądaniu, 217, m- w płaceniu; na kwiecień-maj 1890 
r., 217, m., 21 mar., dziś 217, m. płacono, żądano i poszuki­
wań; na maj-czerwiec 1890 r. 217, m-> 21’/8 mar., 21’/, mar., 
dziś 21 7j m. płacono, żądano i poszukiwane. Kurs w Hambur­
gu 212.75 mar. za 100 rs.

Cukier. Według sprawozdania biura przedstawicieli fa­
brykantów cukru w Kijowie z dnia 31-go października r. b., 
na tamtejszym rynku cukrowym w okresie czasu od 23-go paź­
dziernika do duia 1-go listopada r. b. dokonano następujących 
sprzedaży mączki cukrowej krystalicznej: z kampanji 1889/90 
roku w dniu 23-im października 10,000 pudów z odbiorem na 
stacji Proskurow na maj po rs. 4.45 z zapłatą rs. 2, z termi­
nem 6-miesięcznym, i 2,000 pudów z odbiorem na stacji Browki 
na październik po rs. 4.15 za gotówkę; wdniu26 yni paździer­
nika r. b. 10,000 pudów z odbiorem na stacji Popielnia na 
czerwiec po rs. 4.50 z zapłatą rs. 2 z terminem 6-miesięcznym; 
w dniu 27-ym października 20,400 pudów z odbiorem na stacji 
Sucholesy na czerwiec i 10,200 pudów z odbiorem na stacji 
Żmerynka na czerwiec, obie partje po rs. 4.50 z zapłatą rs. 2, 
w sierpniu; w dniu 28-m października r. b. 15,000 pudów z od­
biorem i:a stacji Popielnia giudzień-styczeń po rs. 4 kop. 26 
za gotówkę i 30,000 pudów z odbiorem na stacji Holendry na 
listopad-styczeń po rs. 4.30 z zapłatą rs. 2, z terminem 6-mie- 
sięcznym;. w dniu 29-ym października r. b. 30,000 pudów z od­
biorem, na stacji Mironówka na grudzień-Iuty po rs. 4.27 72 za 
gotówkę, 20,400 z odbiorem na stacji Krzyżopol listopad-gru­
dzień po rs. 4 kop. 25 z zapłatą 10 go lutego i 30,600 pudów 
z odbiorem na stacjach Biało Cerkiew i Kożanka w czerwcu 
po rs. 4 kop. 50 z zapłata rs. 2, w dniu 1-ym września; w dniu 
30-ym października 10,200 pudów z odbiorem na stacji Olsza­
nica na październik-listopad po rs. 4.20 za gotówkę i 50,000 
pudów z odbiorem na stacji Nowosiołka-Kursk na marzec- 
kwiecień po rs. 4.50 za pud za gotówkę.

Ruski przemysł nafciany. Według poważnych źró­
deł, przemy.-! nafciany w Rosji nietylko się nie zmniejsza, 
lecz przeciwnie rozwija się nawet bardzo pomyślnie. Tak up. 
źródła Balachany-Salmeźyńskio, które uważano za wyczerpane, 
wydały w r. z. 173 472,226 pudów nafty, z których 7 miljo­
nów zużyto jako matorjał opałowy. W porównaniu z r. 1887 
produkcja tych źródeł powiększyła się o 15*l°/0, a rezultat 
r. 1887 przeniósł wydajność roku poprzedniego o 12’1°/O. Fa­
ktem jest, iż od r. 1882 produkcja m.fty w- Baku zwiększała 
się stało, podczas gdy Stany Zjednoczone północnej Ameryki 
stopniowo zmniejszają swoją wytwórczość w tej gałęzi. Sto­
sunek ten przedstawia się w następujących cyfrach:

Stany Zjednoczone 
pud.

740,729 
570,023 
609,106 
512,289 
636,561 
531,603 
420,300.

— Potrzebny jest motor gazowy, używany
o sile 2-ch koni. Oferty przyjmuje kantor fabryki 
cykorji przy ul. Pawiej nr 4. 3706

— Pierwszy transport świeżych Pasztetów 
strasburskich w Terynkach nadszedł do 
Składu W in, Towarów kolonjalnych oraz cy­
gar hawańskich

Ant. Stępkowskiego
Wierzbowa O, 1368

212
212

...  
*)owiadające kursom 47 i 47.05 bez kosztów, 

^r^UrS V' i S^absze usposobienie giełdy tamtejszej, a Pe-
)’hi j g SOWał Londyn po 9.49 z odbiorem natychmia- 

c '55 na grudzień r. b. Na giełdzie naszej 
j ,^to ?yntl°ści był dziś ten sam, co wczoraj. Roz- 

kt -roty kursem 47.10 (równia 212.30 bez ko- 
5 i'2i27°-ry’ w°kec małego pokupu, obniżono do 47 
b ^rzyś'ć ° h-Za 100 rs* mieliśmy różnice 10 kp. 
ti?CoweRo .a Przy Porównaniu wczorajszego kursu 
<8^^- dostawach robiono dziś dość du- 
t?1' ®aLy w an° dostawy z odbiorem codziennym według 

ucznia Cy W C*a-8U trzech miesięcy po 47.55, do koń- 
Ofc 4ihty P° 47.52| i do końca b. m. po 47.17^.

on W średnim ruchu. Berlinem krótkim
jednak 47-1°’ 47-07£, 47.05, 47.02$ i 47, przewa- 

C^ieSet7,10’ 47,07i i 47'05' żądając 47*20* 
Hal Po 4g ? e krótkoterminowe miasta bankowe odda- 
ci t'Cth noto’ ’ 46-90 i 46.80. W zaofiarowaniu nomi- 
fiakan° zbv/an° Londyn krótki po 9.51. Paryż krótki 

U-'Van° no an ”8-2ó, bez nabywców. Wiedeń krótki 
k*7 kapierapk ?6 ’ 80-60> Przy żądaniu po 80.90. 
8? Listy O.broty średnie, przy tendencji cokolwiek 
i ’ WedłuJ • w^acyine ściano zbyć po 87.90 i 
Oraza kiii;"le^0^ci odcinków, a otrzymano 87.75

87,6o za tysi5cy w sztukach po rs. 1,000, 
po 99 ty,*W w pięciosetkach. Wschodnie 
pożyc’ ? w zaofiarowaniu nominalnem. Zabra- 

tl„ .*i'ka u? Z . Prenąjowych I cm. po 241, 242 i 243, 
cS -11 em- 231’25 j 231-50> Przy 

Pożyczke 4o/43'0° . za Pierwsze i 232 za drugie.
6 tysieCy n a śniono po 84.25, a oddano kilka- 
jtaran0 8: ° 84-20 i 84.15. Listy zastawne ziem- 

ta 9SV ‘ V ser? Umieś?ió Po 96.90 1 ser. i po 95.55 II, 
6erii 9 5 * 96.6oa umieszczono kilkanaście tysięcy I ser.

Listy'15’ 95 20 i°95Z kiikanuście tysięcy najmłodszej 

Lilka°’t94*60 i 94n!’asta Warszawy w żądaniu po 99, 96, 
94.2g -Sięcy jj*00- stosownie do serji, a zapłacono za 
Listy’ Oraz kilk-??1.-'' po 94,89, kilka tysięcy IV-ej po 
93.25 Zas,aWne nij y^Qey V-ej serji po 94.15 i 94.20. 

?2,50, S|,?S a ^dzi ofiarowano po 95.50, 94, 
r6°/o m Ł-Ui'Vnie d° serji. Szukano listów za- 

?Yeh lstdw Ini, iU,1SZa P° 101-35, zapłacono za dro- 
Wars’Sk,ch 100*40* Obli£ów kanalizacyj-

90 5n10 drobnosH Y d°StaC’ można było P° 9C-25- 
^otn?’ 5<>/,o listów zastawnych wileńskich

Po wano
sS5> Pr?a,male, Vni113 akqe warsz.-bydg. po 88 duże, 
In5' W «,>laceniu banku handlowego w Warzawie 
ib?Piecz?SZ,11<iWauiu 3LZa,Warsz* bankn dyskontowego 
^datii^’owe po Lbanka kandl. w Łodzi po 350, 

t30 ’ w Poszul-"07’. warsz- Tow. fabryk cukru 950 
J0’°rvo y i!łdan> *Waniu Dobrzelin po 1150, Józefów 

z®w 5oę ? l5°> Hezmanów i Łyszkowice po 
' Stai°We ?Z,stocico Po 330, Konstancja 530, 

Po *000, Starachowickie po 50, hu-

306 
7——......... . ...... * ■ ■ • - ■ ■■ - > =

^yb pożyczki trzydziestomiljonowej. Sobranje 
L'Zec^ ° Da 8weK° prezesa Sławkowa 161 głosami 
dli 1,w’74» które otrzymał były minister sprawie- 

°8c‘» Stoiłow.
}y^S^an^ynoP°^ listopada. {Tel. pr. 
g/j'/tJesarz Wilhelm obdarzył wielkiego węży­

ki annla baszę, orderem Orła Czarnego; ministro- 
zewnętrznych, Saidowi baszy, ofiarował 

^ła8ny portret.
^nstuntynopol 5-go listopada. (T. Aj. 

Te Cesarstwo niemieccy zwiedzili wczoraj 
skięjf^' Cesarzowa zwiedziła harem żon sułtan- 
stwje* ?° którym oprowadzał ją sułtan w towarzy- 
córki atfl' Opędzono tu trzy kwadranse. Dwie 

s^tańskie wykonały na fortepianie kilka pie- 
opena i pruski hymn narodowy.

5-go listopada. (71. p. K. W.)— 
tiiu rj Wnie opublikowano wiadomość o przystąpie- 

a (^nocnej i południowej) do Unji.
ton ,lvy (Australja) 5 go listopada. (Td. pryw. 

Polm? L’arkes, prezes ministrów Nowej Walji 
^ervi-0?ej’ zaProponował rządom innych kolonij 
łbierze a?sk'cb utworzenie związku. W tym celu 
ty na 81 § konferencja. Związek ma być utworzo- 
JHberu^zdr kanadyjskiego. Na czele stać będzie 
ciyWa- ur jeneralny. Władza prawodawcza spo- 

c ędzie w rękach dwóch izb.

*^in5
fcublo
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Płac.

ter.

m-

90.25

1-otfP’

■i3 9

Ńowy~Śiviat 53

243'50
232.—
99.75
99.75
99.75
84.25

.Akcjo 
Akcjo 
Akcje 
Akcjo 
Akcjo 
Akcje

Listy zast. 
4% Listy

Wartość kuponu:
fpo potrąceniu podatku skarbowe?®) 

Od Listów zast. ziemskich 5% kop. 1755 
Od Listów zast. m. Warszawy kop- 44’ 
Od Listów zast. m. Łodzi kop. 53 
Od Listów likwidacyjnych kop. 1626 
Od Obligów m. Warszawy 29“

na sprzedaż zastawów we właściwym czasie nie prolongowanych, a zastawionych tak 
w Kantorze głównym przy Placu Wareckim Ae 2, jak i w Filji I-ej przy ulicy Leszno 
M 2.—W dniach 9 i 10 Grudnia, to jest w Poniedziałek i Wtorek, sprzedawano będą to­
wary, odzież, zegary, wyroby platerowane i inne.

Podczas licytacji prolongaty zastawów podlegających sprzedaży, przyjmowane nie będą. 
Żadne zawiadomienia listowne rozsełane nie będą.
Wykaz Numerów zastawów podlegających licytacji, wydrukowany w Kurjerze Po­

rannym i w Gazecie Policyjnej, 1424

T’s.xg'i
NA PLACU WITKOWSKIEGO

Dnia 5-go listopada 1889 r.

Weksle.
Berlin ICO mar. z krótk. 
Londyn 1 funt ster. „ 
Paryż 100 franków , 
V iedeń 100 guld. „

Papiery publiczne:
Ł»/# Listy zast. z r. 1869 d.

Listy zast.

Praktyczny Kalendarz Biurkowy na 1880 r. 
nakładem Składu Papieru St. WINIARSKIEGO 

w Warszawie, Nowy-Świat 58,
wyszedł i jest do nabycia we wszystkich znaczniejszych składach papieru i księgarniach.

Cena egzemplarza bez przesyłki rs. 1.50 1929R

„ m.
Warsz. serji 1

. n

KOSZUL MĘZKICH i DAMSKI^
otrzymał

SKŁAD PŁÓTNA i BIELIZNY 
ADOLFA ZMIGRYDER1

Wierzbowa <3 (Hotel

Pszenica 242 rm. i ord..
„ , pstrai dobra
„ , biała . . .
„ „ wyborowa

Żyto wyborowe 232 funt
„ średnie......
„ wadliwej................

Jęczmień 2 i 4 rzęd. 202 f. 
Owies ...... 142 f. 
Gryka . . . . , . 202f. 
Rzepik letni....................

„ zimowy 212 funt. 
Bzepak rapes, zim. 212 £, 
Groch polny 262 funt.. . 
Kasza gryczana . . . . 
K asza jaglana................
eiaua pud . ...... 
bierny pud

• . iv

_ Łodzi serji 1 
likwidacyjne dużo

„ „ małe
Bil. Panku Ces. s. I, II i ILL
Los. Poż, Premiowa ż r.1864;

„ . , 1866,
I Pożyczka wschodnia rs. 100 
H „ ,
Ul , , ,100

iowa pożyczka.................
Listy wileńskie dlugotor. . .

Akcje i obligacje: 
Obligacjo miasta Warszawy .

dr. ż. warsz.-w. rs. 100 
dr. ż. warsz.-b. rs. 100 
dr. ż. warsz.-teirespoL . 
dr. żel. labr.-łódzkiej . 
Banku handl. warsz. . 
Banku dyskont, warsz. |

PIORUNOCHRONY
Najlepszej konstrukcji, podług najnowszych zasad,

Dzwonki elektryczno, telefony domowe, ostrzegacze na wypadek ognia lub 
kradzieży, urządza tak W mieście jako i na prowincji, 

Międzynarodowe Towarzystwo Telefonów Belfa, 
ręcząc za dobrać użytych materjałów i za dokładne wykonanie urządzeń i podej­

muje się rocznej konserwacji takowych. 784r

Warszawa, ulica Próżna Nr 1O

Krajowa Spółkowa Serownia Kruszyna Boroffn0 
przez Kłomnice Dr. Zel, Warsz.-Wie& 

na bieżący sezon poleca:
Sery twarde: Kruszyński—tłusty, cegły od 15—18 111 
bery miękkie: Ktlhbach, Szwarcenbcrg, Limburg—** •
Sery deserowe: Romadaur, Brie, Nefchatel i Caińel11

WYROBÓW EIMOTBCflMYCB i MECHANICZNYCH
Z. LEWANDOWSKI

w Warszawie, róg Senatorskiej M 25 i Placu Teatralnego .Y 11,
... ada i wynajmuje światło elektryczne po teatrach, zabawach i ogrodach, tak w War- 

awio jako i na prowincji. Urządza telefony, mikrofony, dzwonki elektryczne, 
numeratory, stacje centralne, piorunochrony, lampy łukowe i żarowe roz­
maitych systemów. Przyjmuje do reperaji instrumenta medyczno, ma-zyny pończosznicze 
j wszelkie maszyny do szycia. Konserwacja dzwonków elektrycznych po domach, hotelach 
j kąpielach no bardzo nizkich cenach,—Łączy najtaniej folwarki telefonami. 1054

Kws liełfty wmatóisj.
Dnia 5 listopada 1889 r.

Żąd.

17.20
9.51

38,25
80.90

96.90

NOWENUTY
wydane nakładem Księgarni i Składu Nut

G. SENNEWALDA, ulica Miodowa Nr 6-
Trzy najpiękniejsze numery z Opery Verdi ego „Moc PrZOZnaC

(la Forza del Destino), bisowane na każdem przedstawieniu,
Spokoju mój Boże. (Pace, pace mio Dio), kop. 40. » , 40
Pieśń Preciosiii. „Gdy bębny zagrają,” „Al suon doi tamburo, kop. • 
Pieśń Wróżki. „Do wróżki pospieszajcie.” Vonito al indovina, kop, »

-/sua wal- . ' .fint/*
Lochmana Aleksandra (ąutora Oleńki-Polki), Małgcrzatka-Polka, k°P« 
Suppego. Walc z operetki „Pogoń za Szczęściem,” kop. 60. fcep-
Góller a A. Marsz Wiedćństti (Burg-musii<), ) grywane przez Grkie _ v kup- 
Strobl H. Ploteczka Polka. ) Malców Węgierskie

„Kukułka-Polka” z Operetki Lecoqa „Marjolaine.”
Skład Nut G. Sennowalda, posiała: oprópz Nowości, któro natychmias P jjęf^ 

otrzymuje, Nuty tanie w wydaniach: Jurgensona, Petersa, Litolffa, »• fiut-"11’
i innych.—Stałym Klientom czyni wszelkie możliwo dogodności przy nabywar^ 
talogi bezpłatnie.____________ ___________________ _______________ _______—■—"*'*7

SKŁAD GŁÓWNY WIN d
DOŃSKICH SZAMPAŃSKICH 

„SOKOŁOWA ”
u Hermana Stein

ulica Długa 46, 
Marszałkowska Y 146.

Sprzedaż hurtowa i detaliczna.

Długa Nr 31, Hotel Niemiecki w Wat*szavV 
Nowo-otworzony Skład pod firmą 

J. JANOWSKI i S-ka.
poleca: Obicia papierowe, Rolety, Ceraty, Gzem^y. ioCfo

Chodniki kokosowe, jutowe i ceratowe w wielki'11 “gio 18-Iot. zi- 
Wieluletnia praktyka zagranicą i doświadczenia zdobyte w pałają "\V10L 

zarządu składem obić pod firmą „W. Muszewski” Y <^'ui
pownic Szanowną I’ubliczncse, zo wyrobionym gustom, wyboje &nlc. 
szych i cenami nizkiemi, potrafię sobie zjednać ?ądowolenio i 'M tano*

1913R Ż uszanowaniem J

Magistrat miasta Warszawy-
Dnia 15 (27) Listopada r. b„ o godzinie 12-ej w południe, odbędz*® 

tacyjnej Magistratu miasta Warsząwy licytacja in minus przez opieczęto"11 ‘ 

na dostawę w roku 1890 dla War^ 
skiej Starży Ogniowej:

1) owsa 3,273 czctwerti, od rs. 5 kop. 4‘) za czatwort;
2) siana 31,920 pudów, od kop. 47'/a za pud; nłstrati,
3) słomy 8,462 pudów, od kop. 421/, za pud.
Warunki licytacyjne mogą być przejrzano w Wydziale Administracyjna płVjn0 

szczegółowe zaś ogłoszenia o licytacji, jako też wzór do deklaracji, wydjl jglór 
w Dzienniku Warszawskim i w Gazecie Policyjnej

99.—
96.-
9510
94.60
94.55
95.50
87.90
87.50

Z. COLDSZTAUB
Właściciel Fabryki Tabacznej

w Warszawie. Kizka 16.
Jako ostatnio współdzierżawca b. Fabryki „Union,” poloca znano ze swej 

dobroci i arom;.tu Tabaki do zażywania, a mianowicie: Francuzką, Holender­
ską i Petersburską, oraz nowo wypuszczono Ukraińską i Litewki, które 
w niczein nie ustępują dawniejszym wyrobom tejże fabryki „Union.”

Nabywać można w główniejszych Składach tabacznych i Dystry­
bucjach w Warszawie i na prowincji. 1920R

_________ ___________ _

atłasie, aksamicie, gotowe i zaczęte, także oprawy rzezuio cenach ni ^73
do haftów, oraz towary Niciarskie i Galanteryjne. Wszys r 9^ *
nia z prowincji akuratnie zalat vinm.

JESZ. IWOJHt-*-w

Plac Warecki 2.
Zawiadamia, że w dniu 20 Listopada (2 Grudnia) 1889 r. i dni następnych, od go­

dziny 9’/2 rano, w sali licytacyjnej przy Placu W’areckim K 2, odbywać się będzie

Marka fabryczna zatwierdzona przez Mtmsterjum

IfOJUJUWSł

i-

Pud Korzec
od do od do
K o p i 0 .i e k
— — _

— 610 —
— — 622
— •— 640 645

530 535
— — 510 —
— — — —•
— — _ _ _
— — 290 315
TF . -m.. —•
—ł —
— —
— T" -w —
— — —
—* — -w
— __
35 45
38 42 — —
— — —
— — — —



CENNIK

INVENTION
-----

Brevete S.G.D G

L Apfelbaum,
Królewska Nr 39,

w domu dawniej zarządu telegraficzne­
go wprost Giełdy, 2-gi dom od Mar- 
szałlfowsKiej. 1948r

Kop. 30, 85 i 80 
korzec węgla kamiennego 

z odstawą, 
Ą. Niesiołowski, 

Żelazna Aś 47, róg Prostej.
Biorąaym w znacznych ilościach, ustępuje 

ąię rabat.—Poczta i posłaniec na koszt 
składu. 1404

Poszukiwaną jest na stały zbyt

SZCZECINA
w dobrym gatunku, w większej ilości. Próby 
wraz z cenami proszę przysyłać: Z. Suchowio- 
cki, Warszawa. Wierzbowa 6. 14281-

Kf. 308 KtTRJER WARSZAWSKI. — Dnia 5 listopada 1889 &

OGŁOSZENIE.
Podaje się niniejszem do wiadomości, iż 

w dniu 1 (13) Listopada r. b., o godzinie 12 oj 
w południe, w kaucelarji 13-go Bielozierskie- 
go pułku piechoty, kwaterującego w mieście 
Łomży, odbędzie się licytacja głośna na do­
stawę w roku 1890 dla rzeczonego pułku mię­
sa i innych produktów. — Życzący przyjąć 
udział w licytacji, rączą przybyć w dniu po­
wyżej wymienionym do kancejarji pułkowej, 
mając przy sobie wymagane wadium rs. 100Ó 
na mięso i rs. 1,000 na inne produkta, oraz 
dowód handlowy, dający prawo zajmowania 
się przedsiębiorstwami do wysokości 50,000 rs. 
obrotu rocznego

Uwaga. Dla dostarczania słoniny osobny 
przedsiębiorca jest pożądanym. 1947r

rs. 18.
Sienniki gotowe od rs. 1.15. 

ra Łóżka żelazne od rs. 2.50 do rs. 25. 
| Poduszki gotowe od rs. 2.50.
1 Sztuczka webki krajowej od rs. 

3.75.
Kaftaniki trykotowe duże kop. 75. 

a Kalesony trykotowe rs. 1.20. 
y Chustki półjedwabne kop. 60.

I
 Pierze i Puch w wielkim wyborze, 
Wata hygieniczna ? owczej wełny 

tanio.

Puch Edredenowy tanio, oraz Perkal 
Madapolam,

Drelichy, purpur, kroase.
Atłas wełniany i Atłas jedwa­

bny na kołdry, sprzedaje na łok­
cie bardzo tanio w wielkim wy­
borze.

Uwaga. Kilkakrotnie doświadczy­
łem, że Szanowna Publiczność, kupu­
jąc podobne towary w sąsiednich skier 
pach z moim, nie zwraca uwagi na 
fiimę i w razie niezadowolenia, wnosi 
pretensje do innie. Mam przeto za­
szczyt zawiadomić, że wszystkie towa­
ry ze sklepu mego są opatrzone moją 
firmą i w razie niezadowolenia zwró­
cę pieniądze w przeciągu 24-ch godzin 
bez pretensji.

| Kołdry watowe tyfcikowe rs. 3,50.
1 Kołdry watowe satynowe rs. 4.50.
M Kołdry watowe wełniane rs. 6.60.
3 Kołdry watowe adamaszkowe rs. 6.50. 
a Kołdry watowe z atlasu wełnianego 

rs. 8.50.
Kołdry watowe z zagranicznego kasz­

miru rs. 10,
Kołdry watowe z atlasu jedwabnego 

rs. 13.
Kołdry atłasowe jedwabne z mono­

gramami rs. 15.
Kołdry bajowe długie i szerokie 

rs. 2.30.
Kołdry wełniane wyborowe od 

rs. 3.50.
Kołdry pikowe od rs. 2.50.
Kołdry kapy rypsowe rs. 8,50.
Prześcieradła pod kołdry od rs. 1.20. |
Prześcieradła na materace kop. 85. | 

, Powłoczki gotowe od kop. 60.
Materace gotowe od rs. 3.50 do |

skład wyrobów czeskich

o Towa- 
sochodów

r # *•**'■ ■ ■ —r—i — ,m— ...      ,.r 

f wprowadzenia nowej kombi- 
^npmi ■ !?Se Ubezpieczeń w Warszawskiej 
rzvstw J|i£ePr.ezeRtacj| Rossyjskiegi 
(BipiaA?! u“?.2Pśeczeń Kapitałów i 0 
i ^ans^a ui,c& Nr 4), potrzebni są

— * —— -B-V ab

*ymedaje ^arszawa, Wierzbowa 6, 1775R
P” cenach niepraktykowanie nizkieb—wysortowane wy- 

^ill | Porcelanowe i z Terra Cotty.

ME IV & C. HAEDTMUTH.I

okład Futer B. Redel,
Ła°patrzon ’ 16, w bramie na 2-m piętrze,

został w różne gatunki futer, skórek i błam, po 
[ umiarkowanych cenach. 1919r

Oszczędność czasu i pieniędzy dla 
PP. Gospodyń.

Kawa Hygieniczna
do mleka i śmietanki, bardzo pożywna 

w sklepach firmy „Merkury"
Stanisławski pod Teatrem

i innych kolonjalnych. 1950R
WIELKI WYBÓR 

Pantofli Łódzkich 
kortowych, z grubą, lekką podeszwą, bardzo 
praktycznych, damskich, męzkich i dziecin­
nych, oraz Kamizelek włóczkowych mę­
skich, Spód.tie i Kaftaników damskich po 
cenach fabrycznych, otrzymał Skład Nici 
"W. Billera,

Chłodna Aś 12. 1951R

e, Hafty, Koronki, Wstążki, Pióra t, p. 1392

Miększa i jedyna w Warszawie specjalna Szkoła 
Kroju i szycia ubiorów damskich i bielizny. 

Aowo-Senatorska Nr 2, 

*4®AWEREG0 głodzińskiego, 
i ^0<izcnag.o 'G kr'Ja (w Warszawie, Moskwie, Petersburgu, Kijowie i Lwowie), 
»U- naJ‘Opszaii "Jttawac!1 medalami za wzorowo prowadzenie zkoły, doskonały krój 
ttiw .?rszawi0 j! ?ietocl'l (w 17-tu edycjach), za co też i na Wystawie Pracy Kobiet 

jako inp’óf.b' Jedynie tylko nagrodzony został wyższem uznaniem, pomi­
jał PWtktvez i'*’ pośakonkttt-sowym wystawcą.—Podręczniki jego są dotąd jedy- 

aselli i inrv )n°J ’ pewnej nauki kroju. Patenty wynalazku przyznaua mu w Paryżu, 
^iini-^auka Aj ^obcacb.—Motoda jego cieszy się coraz szerszem uznaniem i wziętością. 
i sjv ■ -fa doty*.i, kleruijkiem K. Głoilzińskicgo, wykładaną jest w zupełnie inny sposób, 
r«rn,jla sukigi! C|Zas .Pojmowano; z wielką łatwością i gruntownie wyuczają się panie kroju 
Iak4 ■ J ’lawet zbr PC * d?'mandw z zastosowaniem do każdej mody i figury, najniefo- 

Hiazberir 0WaneJ j wielu innych szczegółów fachowych, nabywając tej biegłości, 
S*UŁ- 'd teRo T krawiectwie, gdy tymczasem po innych naukach, muszą panie samo 
•'6knJ*,?ne' sa Praktyką i wytrwałością. Dla tego też uczennice jego po-

a*’eIniesyci: 20 Ka kr°jC2:ynie d° magazynów i nauczycielki do szkół 
Ileh^jwa'taJ1 Wyjmuje K. Glodziński każdodziennie, po ukończeniu której wydaja 

‘r00111 swoi»OWlaile1 przez ^Tząd Starszych Zgromadzenia krawieckiego. 
Gdy i^na mot0fi ,ud2lt-ja kroju na spotób ftancuzki bezpłatnie.

•2'Guy rs o kl°ju sukien w językach polskim i russkim, po rs. 3 kop. 50, me­
lt if, '^®aga jp’

wynal -b0*6' n‘e posiadających wprawnej ręki do rysunków, sprzedaje się linij- 
rs 1 k °Ut '' ułatwiająca nadzwyczaj początkową naukę rysunków form.

MAGAZYN SUKIEN i OKRYĆ DAMSKICH -»f

M. BRONZ,
Poleca Miodowa !Vr 4, I-sze piętro (dawniej Podwale IV r 3),

gotowych Okryć i Sukien Haute NTouveaute, również wykonywa 
’>uki tak z własnych jak i powierzonych materjałów spiesznie i akuratnie.

z wyzszem wy-
1430

° ^8cl)uiczu8^2^ gPi ^V^aścic*el> domów.—Wiktor Szrajber.
0 . k: . u ufty kanalizacji, wodoc ą?ów, kąpieli, waterklozetów, zlewów,

&’nn> mam ho, nr £‘°ne^’ 1-u »• Grzybowska 21. ’
h,Ul^Ca aaklulów / r *aw,ia^°,uio Szaijowna moją Klijontellę, oraz tych pp, wła- 

. ao * ,“^nalizacie kt,órzy pragną urządzić u siebie prawidłowo funkcjo-
•* w yk, bvufa’niieznAln 2 --półki: W. Szrajber et F. Stępiński, BiuroTech- 
lsA°ku i^julnośei tei nr A- 0 worzyłem firmę własną, jak górą.
Din '"AcuU ^raiikfure^o nadłCV^Z l,r2erwy przez lat 18-cia rozpocząłem zawód mój 

W Wa>"awi"algy°’,?'n’ P"d kierownictwem Lindleya ojca, od roki 
inn-. }vle*iy pyaktveznni n 8,ę US1111!1 pracą, tak teoretycznie jak i prąktycz- :

luhta'y Użytata y 11 l roboty y któro”1 tOm sP°cja,11°m polu, głównie dla tego, aby powie- 
Ub Poniccy^“u raa)orm nie’i abv "atury rzeczy uchylają się kontroli oka ludzkiego, 

“““ dlQS‘ “’'esb“
d0 plaoy' orM p°wi«l£8Mn'c hi- s“e k.ą 

?rodzP. 9 ta8°, kou u taA? J .■‘akladj, a patrzących przy wybuize firmy na zdolności 
A^‘1e-PilLra''°Wać 'Vięc nada bXr,°bOty Powier2'jl- każą mi wytrwać na tej mu- 
Itio. ekaMc s l!n nstu"i ntni„ędę'?0 P?lca ”:l “>•» Pol“. »» P«ecza o zdrowie 
k.»u,‘er kuna', a"le się na każde W ducl>u i kierunku szerszemu kołu publiczności, ’ 

Rtaybowska 21 * poxosuj« z Pawa«»iem Wiktor Szrajber, j“6 naakę za opłatą prz^mę °ntarjUS2ów 1 dobrej rodziuy, ------

Oczekiwane prawdziwe

Tureckie Tytonie
fabryki

Br. D. i M. ILIKA
w Charkowie, 

nadeszły do składu tabacznego J 
pod firmą

J. Kapłanowskiego, 
ulica Wierzbowa żś 6

w Warsząfrie. 1885R

■

SEZONOWE
gotowe ubiory męzkie w róż­
nych rodzajach, jak również 
i materjaly na obstalunki, 
ma na składzie w wielkim 
wyborze Magazyn 'Wiedeń­
ski, Miodowa 2. 1374

MIESZKANIE
do wynajęcia od dnia 1-go Październi- B 
ka r. 1889-go. przy ulicy Instytutowej N 
w pałacyku pod A£ 1—17261. 13 poko- 
jów, 2 przedpokoje, 1 kredens, 1 ap- ŁtJ 
tresola, I wanna, 1 waferklozet, w su- gj 
terynie 1 kuchnia, 4 pokąje, 1 spiźar- 
nia, 1 drwalnia, 1 stajnia, 1 wozownia, ® 
1 skład na siano, 2 piwnice, 1 lodow- 
nia, 1 góra wspólna, do tego ogród [a 
angielski z fontanną i tarasem. 1379

do Szycia 
i do POŃCZOCH.

najlepszej konstruk­
cji, z gwarancją, stą- 
nowiące dobry i ko­

rzystny zarobek.
Sprzedaje na tygo­
dniowe lub mie­

sięczna raty.

JULJAN BERG- 
Mazowiecka Nr 16.

... Ńg-łi.’ ■■
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aniu wyrobów na- 1
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główny

1939B

W MAGAZYNIE W. HOLMBERG,

stróż wskaże.

wieczorem.Francuzka udziela lekcyj francuzkiego i 
kunwersacyj. Nowy-Świat 21, m. 17. 24909
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Krakowskie-I*s*zeclmicście Ar 40, 
wprost Saskiego Placu, dom p. Lewentala.

Główny Skład 
tectaisznjcli i chiruriicznych 
Wyrobów gumowych 

jako to: Wyksatyny, Płótna gu­
mowanego i wszelkich innych ar­

tykułów gumowych.

Wyprzedaż towarów wy sortowanych, a mianowicie: Trykotów, J 
l Pończoch, Kołnierzy, Krawatów, Wstążek, Kreplisów, Koronek,

Ch. Lurie i Śz. GuriaI1
w Warszawie, Rymarska *

E^rancuzka potrzebna na demi-place. Wa- 
l liców .V; 26, wiadomość u stróża. 24821

zatwierdzony
............_rykańskiegoTovvarzy3

Wyrobów gumowych
w Petersburgu, 

założonego w roku I860.
, L,'n

.\\ .'jóCC./ilĄr,,

t. SKŁAD

° Najwyżej
^Rossvjsko-Amer

fi ’ S «ę
s i Wjljcziii Reprezeataaci na Król.
1 *H

KtJRJEB WARSZAWSKI. —Dnia 5 listopada 1880 ft 

o

Zakładów Gazowych w Warszawie
ma honor zwrócić uwagę Szanownej Publiczności na swój świeżo wyda

Literaturę i historję powszechną wykłada 
student wydziału historyczno-filologicznego. 
Marszałkowska 69, aa. U ’W

Bony francuzki, własnym kosztem przybyłe. 
Krakowskie-Przedmieście 7. Biuro nauczy­
cielskie. Dąbrowska. 24657

Najstarszy w Warszawie 

ZAKŁAD FOTOGRAFICZNY 
J. KOSTKA IMULERT 

(dawniej BAYER A).
Artystycznie wykonywa Portrety, Crruppy, I&opje, l*o- 
większeuia i t. d., tak na miejscu w Zakładzie jako też po za 

obrębem jego.

• BIm umieszczony | 
^dzi, gdyż nie- |

Fabryka Tabaczna istniejąca dotychczas 
przy ulicy Hożej 55, 

przeniesioną została na 
ulicę KROCHMALNĄ Nr 56 w Warszawie. I 

Fabryka zaopatrzoną została w aparatu naj- j 
nowszej konstrukcji, w skutek czego obstalun- | 
ki wykonywają się w bardzo krótkim czasie, 
Zwraca się uwa 
by przy nabywaniu wyrobów na 
szych, raczyła bacznie uważać na 
naszą markę fabryczną, jak rów­
nież na stempel firmowy |  na banderoli, koloru niie 
które indywidua naśladują do złudzenia etykie- | 
ty i sprzedają swe liche wyroby za nasze.

Składy fabryczne naszych wyrobów znajdu- g 
ją się w Warszawie: przy fabryce ul. Kroch- | 
malna 56;—Plac Grzybowski > i i ul. Nalewki | 

18;—w Łodzi, Hotel Hamburski. 191CR

N autka i wychowanie.

Adres: Biuro nauczycielskie Jasińskiej, 
Beiga 6. Pierwsze upoważnione przez wła­

dze na Cesarstwo i Królestwo. Ma do umie­
szczenia zaraz: nauczycieli z wysoką muzyką, 
nauczycielki i bouy. 24954

f dres biura nauczycielskiego Załęski, Mar 
i zcwiecka 16, rekomenduje nauczycieli, nau- 
czy cielki, bony. 52

Biuro nauczycielskie W. Max, Kotzebue 2, 
ma do umieszczenia nauczycielki, nauczy­
cieli, bony. 24690

Biuro prof, de Prechamps, Długa 25. Fran­
cuski do umieszczenia. Dobra rekomen­
dacja. 24714

JKrak®ivskie-l®rzedmieście Nr 21,
rozpocznie się dnia 4 Listopada r. b., t. j. w Poniedziałek.

' * Trykotów, Rękawic^ 
, Wachla£S>< 

potrzebny korepetytor ^^ters^ 
rgimnazjum, zaraz, tnc
_____________ ___________  z 
no ka z francuzkim, ®b®^a god2*a „448^ 
Pglądową poszukuje
Królewska 21, na parter^6; — 
notrzebna jest nauczyc‘®^^ość: 
I metodą freblowską.
12, Kerntopf. ^dÓś^^ eO” 
C tudent uniwersytetu, rug 1(jb ko^L 

nia 14. — K. B. ------------Ziekc^'o-e]
- ——” , noszuknj® , /i jo

 —Tip06*0^’!
r tudent u''i"reT^S' H^a ^860^ 
Slekcyj lub korepetycyj- 
nia 34.___________ _—Zakuje k°n

218
Oeyj. Żurawia JW 7, w. »

podający rady co do oszczędnego i najkorzystniejszego użytko 
gazu oświetlającego i zawierający wskazówki co do użycia gazu 
łów doniowo-gospodarczych i technicznych.

Podręcznik rozdaje się bezpłatnie:
w Zarządzie Zakładów gazowych, ulica Ludna 16;
w Biurze Zamówień i Reklamacji, ulica Królewska 6; 
w Składzie Lamp Gazowych „ „ 6.

dom WW-ch BRACI LESSER-
ŁaloS^^* Oboczne 3-y marki fabryczne, znajdują się na każdym k

Główny Skladkj 
Mitawskiej FabcY

CERAT..,,.,.
Skóry Ameryko11 
Obrusów i Cb®4*”1

1722r

■

1 ekcyj introligatorstwa galanteryjnego u- 
Udzielam na mieście, cena przystępna. Hoża

72, 1-e piętro, m. M 22. 24858

■nauczycielka z russką, francuzką i niemio- 
Hcką konwersacją, oraz muzyką dobrą, jest 
żądana. Biuro nauczycielskie Anny Damerau, 
Krakowskie-Przedmieście -V 88, wprost Sa­
skiego placu. 24844I ekcje robót włóczkowych deskowych i

Lszydołkowych. Wilcza 87, m. 7. 24941
SEauczycielka zfrancuzkim, muzyką, poszu- 
jykuje lekcyj lub korepetycyj. Chmielna 9, 
mieszkania 9. 24846

I ekcje muzyki, patentkonserwatorjum, wy- 
Lklad w języku polskim i russkim. Marszał­
kowska 67, mieszkania 9. Celina Zach, od 
10-12. 24919
■ygieszkanie dla panienek u nauczycielki, 
|7l która wiele lat przebyła zagranicą; może 
być z nauką i muzyką. Sienna .M 19. mieszka­
nia 14. 24694

[nauczycielka poszukuje demi-place—daje 
Iniekcje i korepetycje. Chmielna36—5. 24928
r ficer H. Kunicki przygotowuje na zasa- 
lldzie pozwolenia p. kuratora okręgu nauko­
wego warszawskiego—do egzaminów na uzy­
skanie praw wolnowstępującyclr i do kor­
pusu kadetów. Krucza 12. 23911RRłoda osoba posiadająca gruntownie język 

lllw’loski, złoży ofertę .Włoszka" w Kurje- 
rzo Warsz. 24921 potrzebna nauczycielka z gimnazjalnym l 

1 patentem, na stałe do panienek. Twarda 24, 
mieszkania 22. 24829■Ujłoda konwersatorka języka francuzkiego, 

Ifludziela lekcyj, korepetycyj, u siebie i na 
mieście. Czysta M 6, mieszkania 24. od 
12’/,—1'/2. 24937 notrzebna panienka znająca russki i nie- 

1 miecki język, do początkującej dziewczynki, 
na dwie godziny ranne, za obiad i dopłatę. 
Chłodna 11, w cyrkule, stróż wskaże. 24898[nauczycielka młoda, z patentem, udziela 

lllekcyj korepetycyj i muzyki. Świętojań­
ska 4. 24851 nrof. de Prechamps, Długa 25. Niemka w 

| średnim wieku, wykształcona, szuka posady 
do matkowania, do towarzystwa lub demi- 
plac*. 24763 i

[nauczycielka gimnazistka z niemieckim, 
U poszukuje lekcyj. Chmielna 52, mieszk. 4, 
od 12—1. 24854

3166



24935

składać

24762

5*nyn> , c ,, tańców sposobem ułatwio- 
„?v'.>kiej 5,1.*’. systemu 'wiedeńskiej i war- 

‘“‘Czkaniu „ .bnlotu, osobom prywatnym 
j Siadani, „ Leżniom i uczennicom
^LSikOj.,v.a'“J.‘,wych i domach prywatnych. 
ijjTp^^racka M 4. 24848

H .^kładzie rękodzieł dla ko-
ZbJl J°St ■?racka 12- w?k)ada- 

k^łrobów1' > “Zlelniczych przedmiotów.£ °d Pnedmi U?atwiam- Narzędzia miejsce- 
Su krsu rs' 5 miesięcznie. Po ukoń- 
W.ly^łóezkn» patents. Pasmanterje i

Wu sprzedaję i przyjmuje obsta- 
--------------- 23826

}*• wom obefnanv ?18:irz d Władnie z 
2l®2 dobrym rek'mk P?CoWltJ’ ■ sumien- 

^zt>i?ne'n. Pierw®"-aCyj Z=ła62ad się 
|>^enk rierwszenstwo maj, luJz,e 
I A*^r> ------ 24G23fe, FsSS^sraśsn;

Ma rs.

- ---------------------------- - 24833 
ikuje zaJ«ci» *a obiad.

potrzebba do bid. 
"lcz dy kandlo^TT———-________24831
pSft*j%^‘^^’k^espóT

^7“ M) zaop®

ta wiek _ _____ 3085r

.Wji y

300 

wyj.BrL??i^?rsytetn poszukuje korepety-
Otufl^MlLlL 3092r_____
i ki jezTuateniat7k> znaJący dokładnie rus-
i2*ska 17 P^bzebny do korepetycyj. Kró- 
^^-lŁPlg£wsze piętro. 24864 
’^“mieirŁI>9aZUkuje iekeyj lub korepetycyj.

7- _________ 24674
„ Szokuje z\",*^er’ł*etui russki, jurysta, po-
?.0L.P°koin J,‘ci.a,u reJ9tita, adwokata, sędzie-
^ieni biu™* Z c£° śledczego, lub też wIjC. blUr2e- Ulica Niecała N 2, taierek. 18. 

------- r— _____ __________
C’ukuie lit- m?.Wy środków do życia, po-

goćz 4 lo8°kolwiek zajęcia. Wilcza 15,
3073r  

.,?7j. Wiajoi^^sytętu poszukuje korepety-
■i^uiu 15 \\ łodzimierska jV 19, mie-
^<Ude7i{~~~-------——_________ 3074r__
^iS^ukuj° korepe2tf^- K°-

|ogieik^ OStt<iy i prace.
<^atown?^(dynu (francuski, niemiecki 
hp^~——S bodowa 3, oficyna 25, 22017 
4 j^-bna zurat Z dobr?mi świadectwami po­
ll o, ® ej wi<.r,na dw*B Rodziny dziennie od 
<iMestkanu°ve?- Wiadomość: Chłodna 

24896 
tu ftl^ro,izenFfi1Ra»nCUzka Potrzebna zaraz, wy- 

do fi „•Ł “a miesiąc. Krucza A» 46,
Z_______ 24895_

gJodz’S kama ząb™’6? d° P°Jedyóczego czło.
9 mH "? Ełb ▼szystkiem. Nowo- 

phł^r-^^k.27. 24834
^*6zynku?°trzebny do posługi. Złota Ań 16
OkM^TTT:-----— 24897
Woszt n,#szyn tvi 1 ny P°trzebne maszynist- >^ia5^ M helera-Wilsona. Piwna 51, 

—--------- 24935
h>i®y d^W*xaiej ręcznej maszynce po­
ll fe—^ILuseb- Żabia 4. 24847
Sfeys>owo -ZhandrSZOrZ?dnych kładów 
W■k"resp3?wycb potrzebny jest 
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w**25,7kanto,ze KnrJera 
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Osoba inteligentna, posiadająca muzykę, ję­
zyki, poszukuje odpowiedniego zajęcia. 

Oferty w Kurjerze dla „Haliny*.______ 2432'2
Osoba z muzyką i konwersacją francuską 

poszukuje zajęcia. Śliska 14, ni, 3, 24845
Osoba w średnim wieku, umiejąca szyć na 

maszynie, poszukuje miejsca do większego 
domu do reparacji bielizriy oraz innych zajęć 
w zakres ten wchodzących, a także może zao­
piekować się dziećmi lub domom, za bardzo 
mało wynagrodzenie. Wiadomość: Sienna 
■W 91, m. 7, od gbdż. 10—12 w poł, 24816 
Potrzebna młoda panna służąca do dwojga 

państwa, umiejąca dobrze szyć, prasować 
bieliznę męzką i inne robót!;!. Rekomendacja 
i świadectwa wymagane. Chmielna Aś 60, u 
właścicielki, od 12 do 4-ej.__________ 24863
Potrzebna sklepowa i ajenci z kaucią. No- 

wy-Świat 62, fb. 8._________ 24828
Poszukuje się młodego człowieka, obezna­

nego ze sprzedażą materjałów piśmiennych. 
Warecka jfi 7, m, 7, od 4 do 6-ej.______ 24907
Potrzebna jest podręczna do bielizny. Ul.

Stare Miasto AS 1, m. 7. 24906
Potrzebna panna zdolna do szycia bielizny.

Nowogrodzka .Vr 20, m. 8. 24884
noszukuję zarządu domem. Oferty w ad- 
Fniinistracji Kurjera Warsz. pod wyrazem 
„Rękojmia*.____________________ 24872
Potrzebni zdolni kolporterzy z małą kaucją. 

Wiadomość: Rundo, Tłomackie 10. 24949
Potrzebne malarki, fryzjerki do fabryki la­

lek, także chłopcy, dziewczynki. Ul. TWar- 
da 24.________________________ 24944
notrzebny uczeń do cukierni, tli. Przejazd 
FAS 9._______________________ 24940
Potrzebne panny kompletnie zdolne do 

okryć i podręczne. Trębacka 1, m. 6. 24926 
posiadający gruntownie wiedzę prawną i 
I agronomiczną, języki: russki, francuski, nie­
miecki, poszukuje jakiegokolwiek zajęcia za 
skromne wynagrodzenie. Śliska 18, mieszka­
nia 22. 24924_____
potrzebny uczeń do handlu. Wiadomość w 
I skladziojwódek, Marszałkowska A° 108. 24959 
Potrzebna jest franedzka na demi-plftce.

Saski Plac 5, księgarnia Bolcewiczc. 24911 
potrzebny jest śubjekt i praktykant na 
(prowincję do sklepu galanteryjnego. Wia­
domość u Józefa i Sp. ulica Elektoralna 
Jfe 5-17._________________________ 24792
potrzebny pomocnik jeometry ze swojemi 
I narzędziami zaraz. Warunki i oferty prze­
słać pizez pocztę Zambrów do wsi Szumowa 
„Jeometrze".____________________ 24683
Potrzebne są uzdolnione staniczarki. Wia- 

domość: Leszno 7, mieszk. 3.____ 24691
Potrzebna potna do maszyny Singera. 

Świętokrzyska 8—3._________24769
Potrzebne są panny maszynistki i podręcz­

ne. Ul. Dobra róg Tamki A» 1, m. 2. 24705 
oszukuje kondycji subjekt w handlu por- 
celanowym lub galanteryjnym. Oferty do 

Kurjera „Kondycje”. 24692

Potrzebne panny do spódnic podręczne i do 
nauki. Zielna 42, m. 20. 24735

Potrzebna panna zdatna do szycia tryko­
tów. Leszno 39, m. 13. 24721

nysownik techniczny poszukuje posady u 
ilpp. inżenierów, budowniczych lub w biurze 
technicznem. Oferty pod „Rysownik” w kan­
torze Kurjera. 24687

Oubjekt rekomendowany, branży papiero- 
Owej, poszukuje kondycji. Oferty do Kurjera 
„Subjekt”. 24693
"Tłumaczę i przepisuję pięknie w językach 
I polskim, russki n i niemieckim. Wiado- 

mość: Swiętojerska 22, m. 33.______ 30Ć6r
Uczeń dobrej konduity, w wieku lat 13—14, 

zaraz potrzebny jest do magazynu tabaczne- 
go Edwarda Westphal, ul. Wierzbowa Aś 3, 
dom hr. L. Krasińskiego. Pierwszeństwo mają 
z prowincji. 24868
Uczniowie potrzebni do int'oligatora na 

praktykę i do nauki. U lica Marszałkowska
Ać 113. 24862
Uczeń potrzebny jest do cukierni. Elokto- 

ralna 28. 24861
Uczeń potrzebny jest zaraz do magazynu 

bio!izny. Wiaddmość: ulica Niecała AS 12, 
mieszk. 25,____________________ 2495L_____
IJSyksztełcona przyzwoita niemka szuka 
¥Utlemi-place, albo też na godziny. Oferty 
przyjmuje Kurjer pod P. 1*. 24905

li. unito i Kprze«?aż.
Angielskich dywanów nadeśżły transportu 
Hdo fabrycznego saladu Kiltynowicza. Alazo- 
wiecka 16, wprost Erywańskiej._______2475r
flgriltola”. Sprzedaż owsa rtisskiego od 78 

„H'lo 90 za pud. Długa Jfe 20.________ 24704
Beczhi russkie dużo spirytusowe do sprze­

dania. Kantor Koszelewa, Ul. Nowogrodz­
ka AS 7. 24695

Bilard do sprzedania. Wiadomość: Leszno
Aś 28. 24651

Beczki do kapusty są do sprzedania u stró- 
ża. Marszałkowska 117.________ 24650

Bilard nowy, mały, do sprzedania, może być 
francuski i łuzowy, bardzo ładny. Wiado­

mość: ulica Marszałkowska Aś 117, w cu- 
kiorni. _____________ 24955
Bardzo tanio szeslongł kryto jutą, cerata,

kanapka, cztery foteliki, fotel duży. Współ- 
na 13, stróż wskaże._____  24946
Bardzo piękue obrazy, malowane przez pa­

nią Pane, pozostawiono do sprzedania. Sa- 
ski 1'lac 5, księgarnia B, Boleewicza. 24910 
Biurko orzechowe, całe mat, na szafkach,

9 szuflad. Ulica Fabryczna A6 16, mićszka- 
uia 12. 24880 
Aztery landszafty w złoconych ramach, krzy- 
Lłżową robotą, do sprzedania bardzo tanio. 
Wiadomość: Śliska Jfe 54, mieszk. 2, 24826
pytra tanio do sprzedania. Wilcza 30, mie- 
uszkania 3. 24927
piepłe mocne pończochy ód rs. 1, tamże 
uskarpetki, świetfiym fasonem staniki tryko­
towe, nadrabianie. Marszałkowska 129, ofi- 
cyna._______________ _________ ,24604
Do interesu fachowo handlowego, mającego 

rozległą klijentolę i dobrze procentującego, 
potrzebny jest wspólnik z kapitałem 1,000 do 
3,000 rs. Oferty w kantorze Kuriera pod lit. 
S. J. , „ ___________  '24567
Do sprzedaniu księgarnia w mieście po- 

wiatowem. Kapitał potrzebny 4,000 rs. 
Oferty: administracja Kurjera M. N. 24726 
Do sprzedania palto aksamitne, podbite 

bialemi barankami, okład czarny rs. 30, oraz 
białe futerko i czapeczka dla dziecka lat 6. 
Mokotowska 12, m. 10.___________ 24855
Do sprzedania! Meble czarne i Całe urządze­

nie salonu pierwszorzędnej fabryki tutejszej, 
prawie nowe, oraz urządzenie gazowe. Wiado­
mość na Karmelickiej AS 29, mieśżk. 10, ód 
godziny 10 do 2-ej po poł._____________24840
Do sprzedania otomana. Wiadomość: Świę- 

tokrzyska A: 4, mieszk. 4.____24933
Do sprzedania dwa kredensy używane w 

dobrym stanie. Ulica Krucza Ał 47, u stb- 
larza. 24913
Dog suka czystej rasy do sprzedania, lat 2. 

Nowy-Świat 48, mieszk. 9.___ 24900
Oo sprzedania suknie czarno, rezedowa, 

szlafrok turecki i okrycia tanio. Ulica Ziel-
na Ap 15. ____________________ 24894
Do sprzedania kareta i powóz czterooso­

bowy w dobrym stanie. Leszho A» 5, mie­
szkania 10. 24893
Do sprzedania prześlicznych kamczackich 

soboli 5 skórek, chińska materja biała na 
suknię oraz czeczuncza. Nowy-Swiat 57, mie­
szkania 10. 24Ó32
Do sprzedania sobolowe kołnierz i mufka.

Ogrodowa 5, m. 9, od 11-ej zrana. 24497
Do sprzedania omnibus z końmi, uprzężą

i numerem, kursujący od rogatki wileń­
skiej do cmentarza brudzieńskiego. Wiado- 
mośe: Pr ga, Wołowa Jfe 18. 24626
Do sprzedania wielka Encyklopedja Or­

gelbranda w 28 iU tomach w Warszawskim
tanim sklepie. Krak.-Przedm. Aś 68. 24625
Do sprzedania para klaczy rasowych bar­

dzo dobrze ujeżdżonych, sprowadzonych ze 
wsi. Wiadomość; Hotel Litewski, u stangre­
ta Bonifacego. 24609

Damskie lisy na wieś i skóra wilcza do 
sprzedania. Chmielna AS 10, w oficynie 

A- 4._______________________24711________
Do sprzedania futro skunksowe. Ulica 

Chmielna AS 3, u krawca. 24727

Flanele, barchany na łokcie i arszyny, chust-
Ki ciepłe bajowe, kołdry sławuckie, wyroby 

włóczkowe, firanki, hafty, ciepłe trykotowe 
Jersey. Powyższo artykuły sprzedaję po bar­
dzo przystępnych cenach. Skład bielizny Teo­
fili Fuks, Senatorska 26, w podwórzu, sklep 
wprost bramy, na parterze. 3087r

Fotel nowy, składany, z pasem kanwowym, 
do sprzedania bardzo tanio. Nowogrodzka 

20, mieszk. 8. 24886
Futro męzkio do sprzedania. Żurawia 33, 

m. 17, od 1—3-ej po poł-____  24824
Fortepian mahoniowy półsiodmąj oktawy, 

krótki, zupełnie dobry, jest do sprzedania 
za 75 rs. Drewniana A? 7. 24510
Fortepian w dobrym stanie za rs. 110.

Smolna Ai 13. 24423
Fortepian ratami sprzedaję, wynajmuję, za­

mieniam, reparacje, strojenia przj-jmuję.
Miodowa 1. __________________ 23871
fortepian Kralla, Hofera sprzedam niedro-
Fgo. Elektoralna Aś 9, mieszk. 9,_____ 24492
Garnitur mebli Utrechtem krytych, futro 

męzkie tafiio do sprzedania. Sienna AS 27, 
mieszk. 15.____________________24942_____
Garnitur, firanki, łóżka, szafy, otomana, 

krzesła, kredens, biurko. Zielna 24. 24915

H

Interes mydlarsko-nattowy z wyrobioną kii 
jentelą do sprzedania. S«jnatorska29. 307Gt

tfupuję i sprzedaję garderobę damską uży-
Rwaną. Widok 3. 3089r

Pianino czarne, zupełnie nowe, do sprzeda­
nia. Lombard, Długa 25- 21768

Klacz kasztanowata, rosła, silna, zdrowa, 
zdatna pod wierzch i do zaprżęgu, tanio do 

sprzedania. Bracka Ań S >, stróż wskaże. 24869

Interes handlowy do sprzedania za rs. l,fW0 
dający rodzime przyzwoiite utrzymanie. Wia 

domość: cukiernia, Marszałkowska Aś 119, od 
10—3-ej. 24653

Koronki russkie, wsta.wki, gipiury, fanszo- 
uy niedrogo. Mazowiecka A- 10, m. 9. 2494S 

Lustro owalne w złoconych ramach do sprze- 
dania. Nowolipie 4, m. 1.24593

Meble za bezcen z ośmiu pokojów, cało u- 
rządzenie lub częiściowo. Lustra, firanki, 

oleodruki, trema, lampy. Złota 3, róg Zgoda, 
czwarta btaina Od Marszałkowskiej, mieszka­
nia 4. ■ 24852

Karczma Struga isa trakcie radzymińskim 
do wydzierżawienia. Wiadomość: Wiejska 

Ań 9, m. 6; 24581

Jest do sprzedania palto- męzkie jesienne na 
flaneli, nowe, nieużywune, materjał dobry. 

Wiadomość w kantorzei, ul. Marszałkowska 
J® 118. 24815

Koń rosły, siwy, do s przedania. Ul. Wolnośi
,A?6. ________ '_________ 24200

Ifasy dgńłttrwałe,_n; ijtańsze i najlepsze u R.
IłJ .ehtego. Nbwy-Św ;iat 34; 505

jZolonja w Siolcach, w bliskośd pałacu bel 
Rwedbrskiego, do sp:: zedauia lub wydzieiża- 
wienią. Wiadomość Hotel Europejski A6 127, 
od godz. 10—12-ej. 24707

W asy ogniotrwałe 25c’/a tańsze od innych cen- 
Rników. Marszałków: ika 125, Sikorski. 23782

Meblowe sprzedaję zaraz: stoły, łóżko, sa­
mowar, lampę. Nowolipie Aś 18, mieszka­

nia 6. 24856

Meble tanio, garnitur czarny, orzechowy, 
otomana, szeslong, kredens, stół, krzesła, 

łóżka, szafy. Mokotowska 59, przy placu św. 
Aleksandra, stróż wskaże. 24903

Meble za bezcen! Garnitur czarny orzecho­
wy, lustra, rozmaite inne meble, szafy, kre­

dens, stół, krzesła, łóżka, biuro, ezeslongi, 
firanki. Ulica Marrzałkowska Ań 108 i od ulicy 
Chmielnej J6 37, m. 30. 24025

przybki marynowane i i mszone, wieszczy 
lianę suszoną, korniszony, rydze, pikle, wi 
śnie suszone na nalewki i najczyściejszy spi 
rytus poleca L. Wróbel, K. rakowskie-Frzedm, 
stara poczta.  3063r

Kartofli 600 korcy z odstawą loco Warsza­
wa, do sprzedania. Wiadomość: ulica Nowo­

grodzka Ań 21, mieszk. 14. 24755

ftdstępńję korźystnie sklep z towarami nł- 
Ueiarskierai i galanterją oraz dystrybucją, 
egzystujący od lat 15, z wyrobiofią klijentelą. 
Elektoralna AS 11. 3077r

(yj eble za bezcen! G amitur czarny, orzeeho- 
IfŚwy, lustra, rozmaite inne meble, szafy, kre­
dens, stół, krzesła, łóżka biuro, otomana, bi­
blioteka, szafka lustrzana. Marszałkowska 
119, w podwórzu, druga brftma, mieszka­
nia 15. 24811

Jamniki (taksy) ktoby chciał sprzedać, r iczy 
zostawić ofertę w ILurjerze Warsz. pod 

„Taksy”. 24876

Meble gustowne salonowe, buduarowe i fan­
tazyjne, sypialnia i jadalnia dębowa wkom- 

pletnem urządzeniu oraz lustra i pojedyńcza 
Sztuki meblowe. Cena przystępna. Flac Zielo­
ny Ai 18. nad cukiernią p. fiztengla, 1-sze pię- 
tro, mieszk. 2,_________________ 1933r_____
Meble, garnitury, otomany, szeslongi, sofy, 

toalety, szafy, ciurka, łóżka i inne po nie- 
praktykowanie niskich cenach. Krak.-Przed, ló, 
m. 6, obok Kopernika. 24790

Meble ża bezcen, jako to: garnitury od rs.
55, otomany od rs. 25, sofy od rs. 14, sze­

slongi od rs. 16, szafy, komody, kredensy, 
stoły, krzesła dębowe, biura, łóżku, materace, 
w ogóle ceny niskie. Nowogrodzka Ań 1. stróż 
wskaże._______________________24793_____

aszyna krawiecka. Singera ża rs. 13 do 
sprzedania. Daniłowiczowska A? 6, miesz- 

kania 21._______________________ 24932
Meble tanio do sprzedania. Nowogrodzka

M 9, mieszk. 27.____________ 24835_____
Kneble po zwiniętyta magazynie, rozmaite 
IH garnitury, otomany, szeslongi, i inne za 
bezcen. Świętokrzyska 16, mieszk. 13, w bra­
mie;__________24923
Meble nowe rozmaite, trwałej roboty, tanio 

sprzedaje Maków. Solna 9. 24485

Palto damskie z aksamitu Ijońskiego, z oso­
by słusmej, mało używane, również oposy 

męzkio tanio do sprzedania. Długa 10, miesz­
kania 10. 24407
Para łóżek mahoniowych antyk za 20 rs< 

Grzybowska 27, ni. 8.__________ 24914
Paka od fortepianu de sprzedania. Wspólna 

jte, m. 8 1 -J4825
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Tanio otomana i sześlong. Ul. Żurawia AB
26, od Marszałkowskimi, u tapicera. 24295

Pokój, wejście przedpokojem; mogą być 
dodatki. Pańska 16, m. 3. 24945

W łtołkanu FFarmaaMdizpa^yiacJaatadiiyNr 478o(nowy 9V
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C-kUp wiktuałów do sprzedania w każdym 
 czasie z powodu słabości właścicielki. Ulica 

Tamka AB 24. 24739

nropinacja i włóka gruntu z obsiewem, za- 
I budowania kompletpe, na traktach krzyżo 
wych, jest do sprzedania za 2,500 rs. Szacunek 
całkowity nie wymagany. Wiadomość: Elekto­
ralna A< 15, w sklepie p. Góreckiego, pie­
karza. 24780

Pokoje z pościelą, samowarem i t. p. Widok
5, mieszk. 2. 24717

KER JER WARSZAWSKI. —Dnia 5 listopada 1889 u

Rubli 3,000 potrzeba na hypotekę domu dre­
wnianego w Warszawie, bez żadnych innych 
długów. Posesja rozległa 5,800 łokci kwadr. 

Szacunek 12,000 rs. Żurawia 3, mieszk. 18, po 
8-ej wieczorem. 24912

Rubli 15,000 potrzeba zaraz na pierwszy nu­
mer hypoteki po 55,000 Towarzystwa i 

15,000 Wzajemnego Kredytu. Wiadomość 
Krakowskie-Przedmieście 58, mieszkania 7, 
do 10-ej zrana i od 5—7-ej po poł. 24888

Na czasiei Do sprzedania tanio interes wę­
glowy z kompletnem urządzeniem i kontra­
ktowymi dostawcami. Adresy uprasza się 

składać w Biurze Ogłoszeń, Senatorska 26, 
dla J. B. 3084r

Do wynajęcia w każdym czasie lokal, na
zakład przemysłowy lub kantor, w okolicy 

placu Teatralnego. Wiadomość: Szpitalna 
AB 10, m. 2. Rano do 10, po połud. o 5. 24688

t«Janda", Erywańska Aś 16. Na sezon zi- 
mowy kaftaniki ma tinee, sukienki dzie­

cinne, fartuchy i fartusrki, zacząwszy od naj­
skromniejszych pensjonarskich i zwyczajnych 
aż do najstrojniejszych, przygotowuje i zamó­
wienia przyjmuje. 2678r

ogród przestrzeni około dziesięciu morgów, 
Uowocowy i warzywny, z cieplarnią, oranże- 
rją i kamelarnią, w dobrach gub. radomskiej, 
cztery mile od Radomia, blisko miasta powia­
towego, gdzie zbyt produktów na miejscu, do 
wydzierżawienia zaraz. Olerty składać w Biu­
rze Rajchmana i Frendlera, Senatorska 26, 
pod S. P.3088r

Rubli 3,000 potrzeba do interesu fabryczne­
go. Wiadomość: Krakowskie-Przedmieście 

Aś 70, mieszk. 5, od godziny 4 do 6 ej po po­
łudniu. 24939

Rubli 6,000 do 7,000 potrzeba na pierwszy 
numer hypoteki ziemskiej. Warunki ko­

rzystne. Wiadomość adwokat Kobyliński, 
Długa 19.24823

Z powodu wyjazdu jest do odstąpienia za­
raz mieszkanie na 1-m piętrze, 3 pokoje z 
balkoi em, przedpokój, kuchnia, z antresolą, 

wygódka, piwnica i góra wspólna. Mieszkanie 
jest czyste, cieple i suche. Ul. Włodzimierska 
A- 23. 24774

Do wynajęcia zaraz pokój duży, na 1-m, 
od frontu, kawalerski, stajnia wozownia. 
Nowolipie 34/2428. 24865

Rubli 200 potrzebnie, procent dobry, gwa­
rancja pewna. Wiadomość: Chmielna AS 10, 

mieszkania 6. 24638

Do wynajęcia zaraz ładny pokój, przedpo­
kój wspólny, 1-e piętro. Wiad.: Smolna 
(Wysoka) 24, m. 3.24731

Powóz mały, budowany na dorożkę, do 
sprzedania. Nowolipie AB 67, u lakier­
nika. 24235

Z” powodu zmiany interesu jest do odstąpie­
nia sklep kolonjalno-spożywczy. Warunki 

bardzo dogodne. Bracka Aś 2. 24819

Potrzebne zaraz albo od Nowego Roku 3 
lub 4 pokoje, przedpokój i kuchnia. Oferty: 
Nowolipie 18, ro. 4. 24812

Nauczycielka muzyki znajdzie mieszkanie 
przy wdowie. Wiadomość: Nowogrodzka 

17—8. 24889

Pianino o 7 okt .wach, czarne, tanio do 
sprzedania. Senat orska 22, od 3 do 6-ej po 
południu, stróż wsktiże. 23719

Do wynajęcia pokój frontowy lub od dzie­
dzińca, z usługą, paradnem wejściem, może 
być z całodziennem utrzymaniem. Hortensja 

Je 7-7. 24886

nałacyk sam w sobie, z 7-u pokojów, pasaż, 
i kuchnia, przedpokój, spiżarnia, ogródek, z 
balkonem i wodociągiem, pięć piwnic, dwie 
oddzielne góry, ze wszelkiemi wygód mi, od 
1 grudnia do wynajęcia. Chmielna Aś 56, 
blizko Marszałkowskiej. 24689

Pomieszczenie dla przyzwoitej kobiety.
Nauka kroju i pończoch. Wiadomość Be­

dnarska AB 9, m. 12, 2-e piętro. 24885

Skład węgla do sprzedania w najpryncypal- 
niejszym punkcie miasta. Ul. Ńowy-Świat 

Aś 47. 24223

Skład węgli z pozwoleniem, wyrobioną kii- 
jentelą, egzystujący lat 9, do odstąpienia 
zaraz, cena przystępna. Wiadomość: Wolska 

Aś 13, w sklepie mydlarskim. 24866

Do sprzedania za gotówkę na dogodnych 
warunkach folwark włók 14, w pow. łowi­
ckim, gub. warszawskiej, w ziemi pszennej, 

z inwentarzami i zasiewami, możo być także 
rozparcelowany. Potrzeba 3,800 rs. na pokry­
cie takiejże sumy po 12,000 Towarzystwa. 
Wiadomość w Karnkowie, przzz Łowicz. Mu- 
chowski. 24827
rgzekucje wyroków sądowych przeprowa- 
Łdza własnym kosztem J. Mławski, Karme­
licka M12. Zastać można od 4—7-ej po połu­
dniu. 23068

Pożądany jest wspólnik cichy do interesu 
starej firmy przemysłowo-handlowej, znanej 

z dobrego powodzenia w kraju i za granicą od 
lat 40, z kapitałem od 5,000 rs. Oferty: kantor 
Kurjera, lit. S. E. J.24950

Do wynajęcia pokój przy wdowie bezdzie­
tnej, dla panny zajmującej się lekcjami lub 

uczęszczającej do instytutu muzycznego. Wia­
domość Niecała Je 4, ni. 6. 24918

Potrzeba 8,000 ni. na majątek ziemski w 
gub. Warszawskiej, na pierwszy numer by- 
poteki po 11,000 Tow arzystwa. Oferty: Kurjer 

Warszawski pod lit. ' W. S.24603

nuży umeblowany salon, sypialny, przedpo- 
Ukój schowanko, do wynajęcia każdego cza­
su. Żurawia 31. 24572

notrzebny jest wspólnik do interesu fabry- 
I cznego, kapitał 6,000 rs. Pożądanym byłby 
chemik. Oferty pod signum .Chemik" w Kur­
jerze.24902

Sklep spożywczo-dystrybucyjny zaraz do 
sprzedania. Wiadomość: Próżna M 8. 24920

Sklep spożywczy do sprzedania z powodu 
słabośoi. Ul. Karmelicka 11. 24930

nokój z utizymaniem i opieką, dla jednej 
I lub dwóch przyzwoitych panienek. Forte­
pian w miejscu. Złota AB 37, m. 10. 24874

Sklep spożywczy do i iprzedania. Nowolipki 
Aś 38. -____________________24578

Sklep spożywczy do sprzedania za bardzo 
przystępną cenę. Marszałkowska 58, 24610

Sklep wiktuałów do sprzedania. Fabryczna 
As 5. 24817

Sklep spożywczo-dystrybucyjny, znany w o- 
kolicy jako dobrze procentujący, do sprze­

dania z powodu otrzymania posady. Hoża 
Aś 19. 24822

Handel kolonjalno-spożywczy, dystrybucja, 
kantor pism, piwo opłaca komorne, bardzo 

tanio do sprzedania. Żurawia Aś 29. 24904

Handel kolonjalny z kantorem pism, egzy­
stujący od lat 15, do sprzedania. Wiado- 
mość Miodowa 14, Piotrowski.24929

Kobieta poszukuje mieszkania za usługę 
przy pojedyńczej osobie. Wiadomość: Kru­
cza Aś 21, w sklepie pieczywa. 24838

Rub’i 5,000jest do ulokowania na hypotekę 
w Warszawie. Wiaidomość ul. Długa M 10, 
n ieszk. 44. 3054r Apartament, 8 pokojów z meblami lub bez, 

ze stajnią i wozownią, do wynajęcia zaraz.
Wiadomość u stróża, Świętokrzyzka 18. 24877

Para klaczy bryczkowych kłusistych, brycz­
ka, zaprzęgi, wozy, trzy krowy dó sprzeda­

nia tanio. Marjenszi :adt Aś 4—4. 24947

Poszukuje się sklepu dystrybucyjnego lub 
mydlarskiego. Oferty proszę składać w 
Kurjerze pod lit. W, G. 24953

“ja 7,000 rs. dom obszerny z zabudowaniami, 
/„w mieście powiatowein Łukowie, przynoszą­
cy dochodu 700 rs., do sprzedania każdego cza­
su. Wiadomość u właściciela Andrzeja Skrze- 
szewskiego, Łuków.____________ 24713_____
7 powodu wyjazdu do sprzedania różne 
t.meble. Ciepła 16, m. 32. 24952

Skład węgli do sprzedania. Oboźna J6 9, 
mieszk. 20.________________ 24878

Skład węgli do odstąpienia zaraz, komorne 
tanie. Ulica Dzielna Aś 63. 24867

Poszukuję lokalu suchego z 4-ch lub 5-ciu 
pokojów, w osobnym domku parterowym. 
Oferty: „Ludmej" kantor Kurjera. 24883 

gotrzebry lokal składający się z 2—3 po- 
I kojów, stajni na 12 krów, stajni na parę ko­
ni, wozowni i lodowni, lub dzierżawy osobnej 
posesji na podobne urządzeni •, możo około 
rogatek. Oferty: Kurjer Warszawski litera 
Z. M. 24720

Oklep spożywczo-dystrybucyjny do sprzoda- 
onia z powodu zmiany interesu. Nowogrodz- 
ka Aś 17.______________________24957
[irsądzenia maszynowe. Do wydzierżawię- 
Unia: budynek murowany, kocioł o 35 i ma­
szyna 20 koni siły, z transmisją, woda miękka 
obfita, mieszkaniu i miejscu na składy, 4 wior­
sty za rogatkami Jerozolimskiemu Wiado­
mość: ulica Śliska Aś 4, u Opponhoima. 24871

Potrzebne są od Nowego Roku 3 lub 4 po­
koje z przedpokojem i kuchnią, 2 wejścia, 
nie wyżej jak 2-e piętro, w okolicach placu 

Teatralnego, Nowego-Światu: Marszałkow­
skiej (do aoleij. Olerty proszę nadsyłać do 
kantoru Kurjera pod lit. M. S. 24767

Salon umeblowany z usługą, zaraz do wynar 
jęcia. Próżna Jft 7. 24407

Rubli 10,000 do umieszczenia razem lub czę­
ściowo na pierwszy numer hypoteki. Wia­

domość u adwokata P rżyj emskiego, Karmeli­
cka Aś 13. 24728

Rub i 100. Fortepian z ładnym tonem. Świę- 
tojańska Aś 8.24853

ISfspólnik chrześcjanin potrzebny, mający 
IV rs. 1,000, do jowiększenia interesu dobrze 
procentującego. Bliższa wiadomość: Żurawia 
4, mieszk. 1. 24879

Zaraz do odstąpienia dystrybucja z materja- 
łami piśmiennemi na pryncypalnej ulicy, w 

dobrym punkcie, cena przystępna. Wiadomość: 
Daniłowiczowska 6, m. 20. 24842

---------------------------------- ---------- óh®*^* 
I oterji pół losu do odstąp
L.62, mieszkania 12. . ' 
Mopsik szary, pod szyją ^-in<£ 

wabi się Eref, w zeszłym tv?tl_. ni. ”
kto go odprowadzi na ulicę Orlą 
otrzyma rs. 3 nagrody. _
Asoba młoda, posiadająca trzyd^^jak*; 
U tysiące rubli kapitału, polka, J icW1 
tolickiego, z wyższem wyksnt®1® całą sf j 
łącznie od siebie zależna, pojmuj 
łeczną doniosłość sakramentu k “
pragnąc przeto spełnić obowią^® ‘ 
mąż, a nie hołdując zwyczajnym < * do W 
dzie drogom, zbyt często pr°ya . ciin ®!j"m 
smutniejszych następstw i niedaj4®'j kaź®' 
ści odpowiedniego i pożądanego P p06Ztik°' 
względem wzajemnego wybory ' j 
męża młodego, lub w średnim wl_]ach<tct.'7ek 
lora, posi idającogo dziedziczne sz j|l9jąt 
odpowiedni kapitał, lub nieruch" ' 
odpowiedniej wielkości. Wymiałl" paz*15-^ 
do chwili stosownej i wyjawien ca #ii- 
do czasu stanowczej decyzji, n 9scblSt 
nie mogą. Właściwy zrś sP°-5t>f,vnip®t|.l'reji 
roztrzygnięcia kwest.ji gustu 1 _'cZeri"Jl;aj- 
stanie wskazany po zakończeniu wŁrcji. Lja 
pod każdym względem korespoh^u,j, 
głębsza'tajemnica do pewnego tejd^j, 
być uważaną za niezbędny waru narl><i°''j601u 
Oferty, z wymienieniem wieku, Inb "r 
wyznania i wielkości kapitał /„s®"” ? dl» 
majątku, oraz z symbolicznym a 9St«nt0’ ja(jtf 
składać w Warszawie .poste-' -jada1’’ 
.Ofelji," a o złożeniu <W- jera ^96 
korespondenci! prywatnej J 
fikiego, z jakimkolwiek
Nagrody rs. 40. Onegdaj P°d^n\ł 
Iłwienia w teatrze wielkim djictl° jjaZt* 
w którym znajdowało się rs. 30. ka«y zt. „tela 
.¥ 21090 i różne notatki. Ła® , d® 
raczy oddać za powyższą na?f„0, 
Rzymski go, dla E. Drągo"'®ł^_2^-j^^3-aJ 
nstrzeżenie. Bilet ^^jwai^Ł5^ 
U153 ioterji Jlś 21957 b wygV 24^2>^& 

 zaginf^________________c^5^szK‘
0biedy prywatne. Twarda 24^--<ór 

2-e Piętro-_______—

Są do sprzedania ogier kary wysoki lat 5, z 
rodowodem i ogier gniady wierzchowy, sta­
da księcia Sanguszki lat 7, z rodowodem. Wi­

dzieć można w każdym , czasie. Ulica Święto­
krzyska JS 13. ________ 24934

Szubka tumakowa IOO rs., 12 noży, łyżek, 
widelcy srebrnych 220 rs., poduszka do ko­

ronek, klocki, wzory 5 ni. Krakowskie-Przed- 
mieście 58, mieszkania 10, dom Fajansa od 
5 do 6-ej. 24922 
C'krzypce do sprzedan ia dobre i stare. Róg 
□Szkolnej i Świętokrzyskiej, w sklepie wi­
ktuałów. 24881

tyjagle wiedeńskie do sprzedania. Wiado- 
lllmość w sklepie, Nowolipki M 76. 3035r
Na bardzo dobry majątek po Towarzystwie 

potrzeba 5,000 rs. Na pewność procentu 
może być oddany jeden folwark lub całość w 
dzierżawę. Biała Siedlecka, księgarnia Klimę- 
ckiego, dia L._________________ 24956______
Nowe magle do sprzedania. Ulica Złota 

Aś26. 24839

Z powodu wyjazdu jest do sprzedania kre­
dens dębowy duży w bardzo dobrym stanie 
na składzie w magazynie mebli K. Dzięgelew- 

skiego, Świętokrzyska AB 5.________ 24936
2 szafy, lustra, noeme stoliki sprzedam.

Twarda 24, mieszk. 6.. 24943 
pn i 84 kop. za korzec węgla grubego, naj- 

 Uniniej 5 korcy sprzedaje skład .Nowa 
Konkurencja", Chłodna 51. 23077

Interesa liandi. ś majątk.
Aptekę sprzedam zarnz, obrót 1,600 rs., cena 
M3.200 rs. Wiadomość: Hojer, Aleksandrja 
Aś 11, 24837

0O sprzedania dom drewniany piętrowy, 
20 pokojów, z dochodem netto 614 rs., przy 
stacji Praga drogi nadwiślańskiej położony, 

świeżo gruntownie wyrestaurowany. Cena 
4,500 rs. Wiadomość: Nowogrodzka 21, miesz­
kania 5.  24832

4 lub S pokojów, ze wszelkiemi wygodami, 
do wynajęcia od 1 stycznia. Leszno 33, 

wprost kościoła. S083r

Iloniesieiiia rozmaite.

Aktorkę p. Czesławę Zemłło uprasza dawny 
przyjaciel o niezwłoczne zgłoszenie się.

Acres wiadomy. 24569

Akuszerka Migasiewicz przyjmuj® # 
bóść w spólnym pokoju, rs. 6 za sl., 

osobnych pokojach do umowy, spokój 
pewnia, jest samotną. Złota 4, partem— 
Akuszerka S. P. z dyplomem ^ar®?fasylia 

go Uniwersytetu, zaopatrzona w 0bUją- 
zabezpieczające zdrowie położnic, p® w za. 
cyoh zupełnej dyskrecji, udziela pora ; as 
kresie swej specjalności. Przyjmuj p 049^® 
słabość. Chmielna 33, mieszkania 1L——

Dnia 3 listopada, wieczorem,
cwejnos w ciemne pasy na brąz . j.ten>i 

Wabi się Hektor, a odznacza ®K si^« od- 
uszami i długim ogonem. Uprasz^ 
prowadzenie na ulicę Widok 'V'. j.-ty bf
nagrodą. Nieprawy posiadacz pociąg .,^532^ 
dzie do odpowiedzialności sądowgb__ 
ladąc ulicami: Orlą, Elektoralną, 

Jską na Miodową, rgubiono szlaK Qrl$ 
roboty. Znalazca raczy odnieść na 
Jft 6, mieszkania 3, gdzie °trł^yg5 
r®- 2. ____________
Kawaler lat 30, brunet, in.tsli,Kn H-P" 

zdolniony do prowadzenia hanu jt3len> 
pragnie zaślubić pannę lub wdowę z ‘ rIiadsf‘ 
5-6,000 rubli. Upraszasię ołaskaw 27, 
łanie ofert na ulicę Tamka Jń 4o,'_ 
pod lit F. Z. ----

Oklep spożywczy z dystrybucją do sprzeda- 
V1 ia. Ul. Wilcza Aś 53..____________ 24702

Świeży transport wy borowej chińskiej her­
baty nadszedł do skł adu J. Z. Katyńskiego 
w Warszawie Jerozoliimska 84, w Kaliszu 

Marjafiska, dom Rosena. 24376

Od Nowego Roku potrzebny sklep w domu 
w którym od kwietnia lub lipca można do­
stać mieszkanie, trzy lub cztery pi koję, choćby 

na trzeciem piętrze, oraz dwa pokoje na pod­
daszu na pracownię. Oferty wraz z ceną: Złota 
26, mieszkania 12.______________24807_____
Od Nowego Roku poszukuje się mieszka­

nia z 2-ch pokojów, przedpokoju i kuchni, w 
środku miasta. Oferty w kantorze Kuijera 
pod literami T. S.24931

Tanio sprzedaję gniad ą klacz lat 4 i stół dę- 
bowy. Pałac Bruiilow ski, m. 24.___ 24841

'ranio, elegancko robię , przerabiam suknie, 
i okrycia, salopy, uczę k roju najnowszą meto­

dą francuską, z dopasę waniem stanika oraz i 
szycia za rs. 8. Nowy Ś:wiat 48, mieszkania 9, 
Wanda. 24901

Zamiana. Dwa domy w Warszawie, w naj­
piękniejszym punkcie, jeden w cenie rs. 

250,000, drugi rs. 75,000, dobrze procentujące 
się, z komfortem urządzone, do zamiany na 
dobra ziemskie z lasami i łąkami, niedaleko od 
kolei. Pośrednictwo wyłącza się. Tylko do­
kładne opisy będą reflektowane i takowe skła- 
dać w Kurjerze pod lit. J. K. 14.______ 24891

o k a i e.

A Wróblewski i 8-ka, kantor przewozowy, 
.Trębacka 11, Filja Nowy-Świat 7.—Zała­

twia przeprowadzki, opakowania, przewóz 
mebli. 3055r

Potrzebna mamka mężatki d()1)ra k 
karmem i świadectwem J"?,. Ńo*®7«;73_ 

do dużego domu. Wiadomo® Lej^_j>^yi 
22, mieszkania 2, od godz. tj;—T^ożą 1,8 
nudel biały, z żółtą skórzaną .^^.^0. 
r 1 z medalem, zginął “"‘‘./„a sc"'1” sZ\t:>J' 
lazca zechce go odprowadzi do
dą na ulicę Nowo-Zielną 24j^_— 
cara. -—7jrńr^i11C kf8'
nraccwnia krawatów . faso»^t0jj»" 
r tizech tygodniach ^szelk daJ1eg® " 
watów i przyjmuje robotę 
łu. Orla 10. —------^rśuk^e’ “on"-
pracownia Adeli PrzyJp”Jny 
I*cia, ubiera kapelusze. 
Panien potrzeba uzdolni® y 
Aś 17. - ---------T-^ciL^icli'
ęutaszem
Ocinne sukienki, podług 24«2!><- 
Dzielna 9 mieszkania_£j^------"Kości® ♦igok
im przejeździe * wyPad\/6

‘■d"“ .. 
ściolna, mieszkania 2g» „nłatfr

zrobiono.-------- - —TZarna. P0J,
y a ginęła w^‘^^n-rem z8

przy Alei Jerozolin. ^^^sięWZiet0' 
nagrodą-poszukiwam® p  

^osBoaeBo UeBsypoB Rapu asa 24 OKiaópfl 1
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